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Konstytucya carska. 


l'już ze względu na to kontrola narodu nad 


sprawami państwowemi będzie tylko pośred- 


nią, zależną od osobistych zapatrywań prezy- 


Rosya otrzymała więc przedstawicieistwo na. | denta Dnmy. 


rodowe. Ogólne uwagi nasze o tem ustępstwie 
cara wypowiedzieliśmy już w poprzednim nu- 
merze, dziś ocenimy go szczegółowo. Ocena ta 
może być pod względem merytorycznym tylko 
ujemną. To bowiem, co samowładca Rosyi uwa- 
żał za stosowne dać swojemu narodowi, stano- 
wi tylko cząstkę tego, co naród spodziewał sie 
otrzymać. 

Przedewszystkiem nie jest to jeszcze konsty- 
cya we właściwem tego słowa znaczeniu. Ro- 
sya pozostaje na razie państwem autokraty- 
cznem, jej monarcha samowładny pozostaje je- 
dynem źródłem władzy prawodawczej, zasadni- 
cza podstawy państwa pozostają nietknięte. — 
Narodowi przyznano jedynie głos doradczy, 
a i ten głos w ograniczonej tylko mierze. Dziś 
dano mu tylko pewną reprezentacyę wobec cara 
i jego rządu. Jakie kompetencye przyznano tej 
reprezentacyi? Ma ona prawe projektowania i 


Z uchwalania ustaw, kontrolowania budżetu i dzia- 


łalności władz państwowych. Lecz uchwalone 
przez nią ustawy zależeć będą nietylko od n- 
znania i dobrej woli czynowniczej Rady 


Pod jednym wprawdzie względem regulamin 
przyszłego rosyjskiego przedstawicielstwa naro- 
dowego daje mu większe prawo, niż posiada 
niejeden inny parlament, a mianowicie minister 
lub szef wydziała musi w przeciągu miesiąca 
odpowiedzieć na interpelacye, udzielić żądanych 
wyjaśnień lub podać powody, dla których uczy- 
nić tego nie może. Na pozór brzmi to bardzo 
liberalnie, w gruncie rzeczy atoli jest tylko 
blichtrem liberalnym. Każdej bowiem chwili 
i w każdym wypadka minister schronić się 
może za parawan „tajemnicy państwowej“, a 
poza tem nie ma najmniejszego powodu obawiać 
się gniewu Inb krytyki Dumy, ponieważ w ni- 
czem nie jest odpowiedzialny przed 
nią, ponieważ odpowiada za sweją działalność 
tylko przed carem. Reasumując to wszy- 
stko — otrzymamy parlament bez prawa współ- 
decyzyi, bez rzeczywistej kontroli, bez 
prawa pociągania rządu do odpowiedzialności 
przed swoje forum. 

Z jakich zaś czynników składać się bę- 
dzie nowa Duma? Otóż z czynników, które 


państwa, ale zupełnie od decyzyi samego cara. | nie zawsze będą prawdziwymi reprezen- 
Przedstawicielstwn narodowemnu nie dano ża-|tantami narodu. Ordynacya wyborcza — jest 


dnego środka, którymby mogło wywrzeć nacisk 
na te dwa wyższe czynniki, a zwłaszcza na 
rząd carski, bo nie dano mu prawa nchwalania 
budżetu i kontyngentu rekruta, a przedewszy- 
stkiem odpowiedzialności ministrów wobec Du- 
my. Wolne mu budżet państwa omawiać i kry- 


jeszcze słabszą stroną nstępstwa carskiego, niż 
nawet regulamin przyszłej Dumy. Ma ona dwie 
cechy zasadnicza: po pierwsze opiera się na 
stanowym i dwustopniowy m sposobie wy- 
borów, a po drngie na cenzusie majątkowym. 
Uprawnienie do głosowania uczyniono zależnem 


lykować, lecz rząd mie potrzebnje zezwolenia |od pewnej wysokości własności nieruchomej lub 


Dumy na wybieranie podatków i czynienie roz- 
chodów, nie wolno mu odmówić żołnierza. O tem 
i nadal rozstrzygać ma jedynie wola samowła- 
dnego cara. 

A nawet i wolność krytyki, wolność głosu. 
wolność osobista przedstawicieli narodu rozmai- 


wysokości opłacanego podatku mieszkalnianego. 
Miliony więc szerokich warstw la- 


dności wykluczono zgóry od prawa 


głosowania. Ludności włościańskiej zaś, 
którą na pozór szczególnie uwzględniono, która 
doznała nawet pewnej faworyzacyi w porówna: 


tym poddana została ograniczeniom. Uwolniono |niu z innemi stanami co do liczby przyznanych 


ich jedynie z pod obuchu osławionego postępo-!jej przedstawicieli — utrudniono akcyę wybor- 


wania administracyjnego; natomiast nie przy- 
znano przyszłej Dumie prawa decydowania o 
tem, za jakie przewinienie lub przestępstwa 
mogą być wydani sądom karnym. O utracie 
mandatu przez członka rozstrzygać ma jedynie 
senat. 

Do powzięcia uchwał potrzebną będzie we 
wszystkich ważniejszych kwestyach większość 
dwóch trzecich głosów. Nadto zaś car ma pra- 
wo wyznaczać Dumie za pośrednictwem Rady 
państwa czas do załatwiania spraw na porząd- 
ku dziennym. Jeśli Duma czas ten przekroczy, 
straci prawo powzięcia uchwały przed uchwałą 
Rady państwa. Nadzwyczajną przytem, w ża- 
dnym innym parlamencie niepraktykowaną wła- 
dzę dyscyplinarną i ogólną przyznano prezy- 
dentowi Dnmy! Od niego przedewszystkiem za- 
leżeć będzie, czy i co ogół narodu dowiedzieć 
się ma o treści obrad i o tendencyi i szczegó- 
łach krytyki. 

Obrady Dumy nie będą bowiem jawne. — 
Publiczności nie przyznano prawa wstępu na 
posiedzenia. Prasie dano wprawdzie możność 
wysyłania na posiedzenia, nie uznane z góry 
za zupełnie tajne, swoich sprawozdawców, lecz 
spisane przez nich sprawozdania podlegać będą 
cenzurze prezydenta. 


Dr Klemens Bąkowski. 


Zamek krakowski. 


8 (Ciąg dalszy.) 


Wracając przez sionkę i sień skręcamy na 
lewo do wieży zwanej Kurzą stopą, której 
wnętrze wypełniają dwa pukoiki z pięknemi 
rzeźblionemi, marmurowemi odrzwiami. Budowa 
zakończona jak absyda kościelna trzema boka- 
mi wielokąta, w kierunku linii św., czyli ku 
wschodowi, była prawdopodobnie kaplicą domo- 
wą, i to dość dużą. bo tylko z dołu patrząc 
wydaje się kurza stopka małą ze względu na 
znaczną wysokość podstawy. W r. 1679 zapi- 
sauo: „w kurzej stopie pułap złocisty, rzezany, 
w nim włoskie piktury, także dokoła obrazów 
włoskich 11 z ramy złocistemi*. Z r. 1736: 
„posadzka marmurowa połupana, komin marmu- 
rowy szafiasty na 2 kolumnach marmurowych 
z gzymsem u góry, na którym herby, osóbka 
z koroną i dwie gałki, wszystko marmurowe“. 
W r. 1787: „w tym okien siedm (dziś kilka 
zamurowanych) o 4 kwaterach w szyby małe 
w ołów oprawne.. posadzka drobna marmurowa 
(mozajkowa ?), komin szafiasty marmurowy“, 
dziś resztki tegoż tynkiem pokryte. Od nazwy 
tej charakterystycznej wieży nazywano cały 
przyległy ryzalit budynku Kurzą nogą lub sto- 
pą — szczupłe jego wnętrze wypełnia sień 
przejściowa i następnie 

Salka gotycka z herbem królowej Ja- 
dwigi (andegaweńskim) na zworniku, z oknami 
na wschód (kn ulicy Grodzkiej), z pięknemi 
gotycko-renesansowemi oddrzwiami, nieraz już 
publikowanemi w reprodukcyach. Obok była 
łazienka. Cały teù narożnik zamku, pełen 
dziś zaułków spowodowanych koniecznością 
wprowadzenia komunikacyi do sąsiednich no- 
w szych „części pałacu, przypomina strukturą 
czasy pierwszych Jagiellonów, poważne małe 
salki odbijają od ogromnych, jasnych, wysokich 
gai Zygmunta I i Zygmunta Augusta, od ma- 
łych caeckowatych gabinetów Zygmanta III. 
Siesią wracamy na gaieryę, okrążającą dalej 


czą przez to, że zaprowadzono dla niej aż 
trzykrotny sposób wybierania. 

Szczególniej po macoszemu rząd postąpił sə- 
bie wobec miast, tych głównych ognisk inte- 
lgencyi. — Na 412 posłów przypadać ma na 
wszystkie większe miasta Rosyi tylko 28 człon- 
ków Dumy. Wszystkie zaś akty wyborcze tak 
oddano pod nadzór binrokracyi, że — mimo 
tajności głosowania — o wolnym wyborze 
mowy być nie moża. I na tem też widocznie 
czynownictwo, z którego rąk wyszedł ten „Kon- 
stytncyjny* akt carski, eparło swoje nadzieje. 
Spodziewa się ono, że reprezentacya narodowa, 
która przejdzie przez tyle filtrów systemu wy- 
borczego, w większości swej nie będzie zbyt 
groźną dla niego. 

Przystępulemy teraz do konkinzyi. Tego ro- 
dzaja Dumy — za parlament uważać nie 
nie można. Pozbawiony głównych praw ciała 
ustawodawczego i współrządzącego, skrępowany 
setkami ograniczeń i zastrzeżeń zakrawa ra- 
czej na parodyę parlamentu. 

A jednak — mimo to, ten konstytncyjny ma- 
nifest carski jest dla Rosyi aktem niezmier- 
nej doniosłości. Nie daje on jej wprawdzie 
od razu zupełnej konstytucyi, lecz otwiera 
na rozcież drogę do jej osiągnięcia. 


Skrzydło wschodnie, obejmujące dal- 
szy szereg wysokich pułapowych pokoi, gdzie- 
niegdzie podzielonych przepierzaniami, aż do 
końca skrzydła tego. Szereg tych pokoi prze- 


'rywa klatka schodowa boczna, poprzednio opi- 


sana. Mieściły się tu dalsze pokoje prywatne 
(nie recepcyjne) królewskie, W r. 1787 noto- 
wano o nich jeszcze: „pułapy kielowane*, gdzie- 
niegdzie „posadzki kamienne, „pułap antyczny 
z siostrzonem w środku malowanym z różami 
snycerską robotą“, „komin kapiasty z maszka- 
ronami* — wszystko wybielono. 

Jeżeli pokój z oknami na południe (kn Stra- 
domiowi nazwiemy ostatnim, to z drugiego i 
trzeciego pokoju przed tym ostatnim, z murn 
ich dzielącego, wyrasta węgłem kn ulicy Grodz- 
kiej czworokątna wieża, obok której znajdują 
się na lewo kręcone schodki. Wieża ta, nie li- 
cująca z planem całej budowli XVI w., jest 
oczywiście od niej starsza i pochodzi w dolnej 
części prawdopodobnie z pierwotnej budowy 
Kazimierza Wielkiego. Wieżę tę zowią zwykle 
Lubranką , jednak na dawnym planie zamku 
w Akademii Umiejętności przechowanym, na- 
zwę tę nosi wieża południowa, zwaua powszech- 
nie Senatorską lub Olbromską. Dla uniknienia 
zamieszania nazw, nazwiemy starą wieżę, po- 
przednio opisaną, od strony ulicy Grodzkiej, 
Kazimierzowską; służyła ona od XVI w. 
na I piętrze za szatnię królewską. — Schodki 
kręcone obok służyć mogły wygodnie do dys- 
kretnego wyjścia z pałacu, z ominięciem scho- 


le i współpracownictwie. Czynownictwo 
wprawdzie innego, jak się zdaje, jest zdania. 
Znamiennym objawem pojmowania obecnego sta- 
nn rzeczy przez sfery czynownicze są słowa, 
jakie w Moskwie wypowiedział generał-guber- 
nator Darnawo do ziamców. W przeciwieństwie 
do słów cara, on uznał już cały rozwój konsty- 
tucyjny za zamknięty i pragnąłby wytworzyć 
teraz czas — konstytucyjnego ucisku. — 
Lecz tego rodzajn opinia ciasnych głów czyno- 
wnictwa nie będzie zapewne miarodajną w przy- 
szłości. Naród rosyjski otrzymał w każdym ra- 
zie pierwszą trybunę, z źtórej może bezpo- 
śradnio wypowiadać swoje zdanie i swoje żą- 
dania i w pewnym kierunku pociągać do od- 
powiedzialności ministrów. W posiadania tej try- 
buny, jeżeli tylko rozwinie należytą energię, 
może, mimo wszelkich ograniczeń , skuteczniej 
niż dotychczas walczyć o dalsze prawa. 

I w innych zresztą krajach rozwój konstytu- 
cyjny przebywał z początku ciernistą, pełną 
przeszkód drogę, dokonywał się powoli i sto- 
pniowe. Jaka była np. pierwotna konstytucya 
w Austryi! Wszędzie absolutyzm monarszy nie 
odrazu zrzekał się wszelkich swoich preroga- 
tyw, wszędzie ludy stopniowo dopiero same wy- 
walczać sobie musiały zupełną swobodę konsty- 
tucyjną. Waika o tę swobodę w Rosyi dziś do- 
piero rozpocznie się na dobre — rezultat jej 
zaś zależny będzie od energii i świadomości celu 
narodu rosyjskiego. 


Korespondencja „Nowej Relorny. 
Warszawa, 19 sierpnia. 


(Manifest. — Wrażenie. — Pogrzeb Jurgielewicza. — 
Kurator Szwarc. — Język polski na kolei. — Interno- 
wani. — Strejk teatralny). 

Stało się więc, i z bożej łaski car Mikołaj Il 
wydal „manifest* do narodu, mocą którego ob- 
darowywa go „Dumą“, czyli Izbą państwową... 

O nas w tej „konstytucyi* moskiewskiej mo- 
wy niema... lecz przepraszam: jest; jest w tem 
miejscu, gdzie wspomina się o narodach koczn- 
jących.. My, Królestwo Polskie i narody ko- 
zujące mamy dostać w serdecznym podarunku 
od tych potężnych luminarzy „Słowiańszczy- 
zny“ jakieś „osobne“ przepisy... 

Mogą zresztą być „osobne* przepisy, lub 
może ich wcaie nie być, a w każdym razie bę- 
dzie prawdopodobnie to, co chce Wilhelm II. 
Kazał, żeby nie było „konstytucji* dla Króle- 
stwa Polskiego, to jej niema; każe, żeby nie 
było „osobnych* przepisów, to ich nie będzie... 
bo Moskale nikogo się przecież nie boją... o- 
prócz tych, przed którymi drżą ze strachu. 

Co chciał nam powiedzieć carat, utożsamia- 
jący nas z narodami... koczującemi, trudno, do- 
prawdy, dociec, i tylko to jedno może uspra- 
wiedliwić w tym wypadku tego rozpadającego 
się kolosa, że wydziedziczając nas z praw kon- 
stytucyjnych, był niewątpliwie pod wpływem 
cesarza Wilhelma, tak, jak odtąd zresztą, mo- 
narchia rosyjska, niepewna dnia ani godziny, 
stale cudzym wpływom ulegać musi. 

„Zbankrutowaliśmy* tedy na całej linii; dla 
nas jednak rzekome to „bankructwo“ jest tyl- 


drę, która w r. 1787 miału jeszcze posadzkę 
kamienną. 

Z sieni na prawo była w XVII w. apteka 
królewska, z niej w rogu muru wybito koryta- 
rzyk do wieży narożnej przy katedrze 
zbudowanej, jak się zdaje, przez Zygmunta III, 
przerobionej przez króla Jana III. W r. 1692 
zwią tę wieżę „nową“. W niej gabinet kopułą 
zaskłepiony, może pod tynkiem znajdą się stiu- 
kowe ornamenta. W r. 1787 zanotowano tn 
„komin kamienny szafiasty*. 

Z sieni powyższej na zachód wejście do dru- 
giej komnaty obok apteki, zdaje się, zwanej 
infirmeryą, drugie wejście na boczne schodki 
kręcone i trzecie zamurowane na galeryę, łą- 
czącą pałac z katedrą. Nad wejściem do tej ga- 
leryi okienko. 

Na lewo z tej sieni wejście do izby 
wielkiej o 2 oknach ku katedrze, w roku 1787 
„sułfit z ramami, gzemsem, ściany zreparowane 
i wybielone, podłoga z tarcie stara, dobra, piec 
z tafli niebieskich we trzy skrzynie murowany“. 
Następny pokój o 1 oknie kn kątedr 
„pułap z belkami heblowany,. ściany wygielone, 
podłoga nowa z je dana”. u 

Następują 3 pokóje nad sienią wjaz- 
dową, co do których bliższych opisów daw- 
nych nie znamy. W XVIII w. odbywały się ta 
sądy ziemskie. 


Drugle piętro. 
Wyszedłszy głównemi królewskiemi schodami 


dów głównych, tędy też miał Henryk Walezy |na drugie piętro, skręcamy na lewo na najwię- 
tajemnie opuścić zamek, aby udać się na ob-ikszej na Wawelu sali. Jestto 


jęcie miłszego mu tronu francuskiego. 

Skrzydło połndniowe nie ma komnat, 
tylko dekoracyjną galeryę, z niej wejście do 
klatki schodowej wieży Lmbranki. czyłi t. zw. 
Senatorskiej i zamurowane wejście do oficyn, 
zajętych jeszcze przez wojsko, a mieszczących 
dawniej kuchnie królewskie. 

Skrzydło zachodnie przy katedrze 
mieściło dalszy ciąg mieszkania prywatnego 
królewskiego i dworn. — Wejście z głównych 
schodów, któremi weszliśmy od skrzydła półno- 
cnego (do pokoju przed srebrną salą). Skręca- 
jąc więc na prawo z tych schodów, wehodzimy 
do sklepionej sieni z oknem malem na kate- 


Sala senatorska, jaż w XVIII wieku 
przedzielona Ścianką na przedpokój i salę, 
w pierwszym jedno okno, w drngiej trzy okna 
na Kraków, okna na galeryę zamurowane. przed 
podzieleniem miała więc 4 okna. W roku 1787 
„Sntit z ulkielem z gzemsem w połowie nowy, 
a drugi zreparowany i wybielony*, w r. 1679 
zanotowano jeszcze w tej sali: „Ganek w tej 
izbie drewniany, biały z toczonómi balasami, 
2 drągami żelaznemi do stropu przybity. (Gale- 
rya). Podniebienie w kwadraty rzezane robotą 
staroświecką, malowane, sztnkami złocistemi w 
różę rzezanemi sadzone*. Czy ten sufit znajdzie 
się pod zaszalowaniem, czy też uiegł pożarow i 


wzruszonych ideałów narodowych. 
Ale jeżeli szło o czyjeś bankructwo, to zban- 


Sam manifest carski przewiduje dalszy rozwój |ko raczej bodźcem do dalszej, systematycznej, a rząd — mógł uznać jego goriiwość i dać w 
kompetancyi Dumy już przy jej współndzia-|z góry uplanowanej roboty, w imię naszych nie- | przyszłości awans, którego się też istotnie do- 


czekał. 
Dowiaduję się, że Maksymowicz przesłał do 


krutowali haniebnie kochani nasi panowie „u-|zarządu kolei warszawsko-wiedeńskiej zapyta- 


godowi”, i ichby teraz właściwie zapytać nale- 
żało: „No cóż, panowie mili, wartoż to było we 
frakach |lokajskich szwędać się po salonach 
Czertkowowych i Maksymowiczów?.. Wartoż to 
było dusić nasze zapały najgorętsze i zachęcać 
tak uparcie do oczekiwania na łaskę pań- 
ską?".. 

Wracając do wrażeń warszawskich, zaznaczam 
i skwapliwie, że w godzinę po ogłoszeniu „kon- 
stytucyi* w dziennikach, robotnicy z kilkn zna- 
czniejszych fabryk koronkarskich na Woli, bez- 
zwłocznie z własnej inicyatywy, nie po- 
ruszeni agitacyą zewnętrzną, wstrzymali wszelką 
pracę i w idealnym spokoju raszyli ku domom 
SWOIM... 

Jednocześnie prawie gruchnęła wieść po mie- 
ście, że w łonie wszystkich partyj, mających 
dobro narodn na celu, zawrzało jak w uiu.. 

Czynione są przygotowania do manifestacyj, 
jakich jeszcze Warszawa nie widziała... 


nie: o ile rozporządzenie, wydane w sprawie 
ograniczenia języka polskiego na kolei, zostało 
wykonane. Nie wiem dotychczas, co zarząd na 
to odpowie, wiadomem mi jest przecież, że spra- 
wa języka polskiego w użyciu wewnętrznem 
kolei stoi jaknajlepiej, t. j. że kolejowcy posta- 
nowili „conte que coute“ postawić na swo- 
jem. 

W sprawie tej wyjechał też nagle do Peters- 
burga dyrektor kolei, Łapczyński. 

Obiegające stale w mieście pogłoski o inter- 
nowaniu kilkn z tych, którzy pierwsi położyli 
swe podpisy na memoryale do komitetu mini- 
strów, nie sprawdziły się; wydalonym jest tyl- 
ko z granie Królestwa Polskiego i osadzony w 
Landwarowie, t. j. w majątku swoim Włady- 
sław hr. Tyszkiewicz. 

W sprawie bankructwa teatru warszawskie- 
go donoszą, że pp. Hoerszelman i Karaffa pod 
grożbą strejku aktorskiego ostatecznie wydo- 


Całe Królestwo Polskie, na „policzek“ kon-|byli skądś pieniądze i wypłaciii artystom zale- 


stytncyjny Moskali, odpowiedzieć ma lada dzień 
pogardą ogólną, której wyrazem będzie og ól- 
ne, bezwzględne święto narodowe. 

Wszelkie życie zostanie wstrzymane; nie be- 
dzie żadnej pracy, żadnego rucha, tylko jedno 
wielkie święto, do którego przyłączą się 
wszyscy, wszyscy, jak jeden mąż... 

I całe miasto wylegnie na ulice w stro- 
jach świątecznych... 

Dniem tym ma być poniedziałek. 

A jaka jest jedność myśli, jaka zgodność po- 
gardy dla moskiewskich „krzewicieli* słowiań- 
szczyzny, niech wystarczy fakt, że na wieść o 
tem święcie całe miasto brzmi echem rado- 
snej zgody i z upragnieniem czeka dnia tego 
wyjął kowego. 

W dniu 17 b. m. o godz. 4 rano odbył się po- 
grzeb Ś. p. Oigierdia Zdzisława Jaurgielewicza, 
tego 18-letniego młodziana, który przy odkryciu 
tajnej drukarni przy ulicy Żurawiej 'padł prze- 
szyty kułą żandarma. Pogrzeb mimo niezwykłej 
godziny, jaką umyślnie dla zapobieżenia spo- 
dziewanym manifestacyom naznaczyła policya, 
odbył się majestatycznie. Szli za tramną czarną 
rodzice młodzieńca, straszliwem cierpieniem star- 
gani, otoczeni zwartym pierścieniem mas robo- 


|tniczych, skupionych w sobie i poważny gamil- 


czeniem głębokiem”%A po bokach wśród żałobne- 
go pochodu postępowali policyanci, otoczeni ro- 
jem „szpielów* $gag: 

Szwarc, kura" warszawskiego okręgu nau- 
kowego, został mianowńny kuratorem okręgu 
naukowego w Moskwie Jest to w każdym razie 
„awans. Szwarc, Niemiec w głebi duszy, a mo- 
skalofil dla karyery, obok wybitnych swych cech 
polakożerczych łączył w sobie zdolności spry- 
tnego dyplomaty, umiejącego dobrze patrzeć, 
skąd wiatr wieje. Nie był to pospolity „stupaj- 
ka* moskiewski w rodzajn niezapomnianego 
Apuchiina, który postępował wprost po kozacka, 
aie hecarz, umiejący zręcznie naginać się do 
sytnacyi. Podczas bojkotu szkolnego starał się 
o zachowanie takiej postawy, aby Polacy tutej- 
si mogli powiedzieć o nim, że jako urzędnik 
moskiewski jest tylko na swojem stanowisśkn, 


z r. 1702, pokażą dopiero poszukiwania. W r. 
1787 dano tu „obicia na płótnie kolorem palio 
malowane, szlaki do koła papierowe z listew- 
kami, ram do zwierciadeł między oknami sny- 
cerską robotą rzniętych i pozłacanych dwie, 
tarcz drewnianych z cyframi, koronami, kokar- 
dami, z lichtarzykami blaszanymi do świec ośm, 
firanek par 3, ławek z tyłami klejowo malowa- 
nych dia kawaleryi wartę trzymających 4, krze- 
seł z pokrowcami 24, stolików becowanych 
cztery *. 

Wspomnienia o dawnych zabawach, operach 
i maszkarach. na zamku odprawianych, odnoszą 
się niewątpliwie do tej sali, jako największej 
i w galeryę opatrzonej: w r. 1592 „ze czwar- 
tkn na piątek całą noc były maszkary w zam- 
ku na sali, kosztem wielkim do tego przypra- 
wionej, która na kształt nieba była zasklepiona 
modrem płótnem, a poniej były gwiazdy złote, 
które od wielkośet Świece, co w górę tkwiały, 
świeciły, jako o E SA niómóbie. Sciany 
a zka? ej barwy kitajkami były 

“Koto obite. Tamże wprzód wytoczyła się 
wieża proporcyą cudną uczyniona, na której 
muzyka była, i stanęła nad dziurą, którą ma- 
szkary nieznacznie z ziemie wychodziły; gdzie 
wyszło naprzód sześćdziesiąt drabantów na 
kształt Szwajcarów ubranych, z bębnem i pi- 
szczałką szwajcarską, którzy w koło stanęli. 
Potem wyszły Nimfy, które śpiewały. Więc ka- 
walerowie, którzy tańcowali, między któremi 
król sam był. Potem zasię wszyscy do onej wie- 
ży weszli“. — Za salą senatorską następuje: 

Pokój śkłany, o jednem oknie na Kra- 
ków drugiem na galeryę zamurowanem. W roku 
1787 sufit z ulkielem z gzemsem zreparowany 
i wybielony, posadzka sosnowa stara zreparo- 
wana, obicie na płótnie kolorem lilia malowa- 
ne, tarcz z cyframi i lichtarzykami sześć, ka- 
nap 3, krzeseł 12. stolików becowanych 2*; — 
dalej idzie: 

Pokój orłowy, alias sądowy, o 2 oknach 
na Kraków, „gdzie orzeł złocisty na podniebie- 
nin. Obrazów nad drzwiami 2 z ramami złoci 
stemi, podniebienie małowane, złociste, rzezane, 
z orłem wyżej pisanym. Pod tem podniebieniem 
obrazy malowane równo z oknami, na koło, ze 
złocistemi ramami. W samem podniebieniu obra- 


głą od trzech miesięcy gażę. Podobno sfinansc 
wano zamierzoną pożyczkę. Dowiaduję się przy 
l tej sposobności, że naczelnik kancelaryi gene- 
rał-gubernatora, Jaczewski, zaczyna zwolna roz- 
pytywać się o przyczyny deficytów w Kasie 
teatralnej, można się więc lada dzień spodzie- 
wać... pęknięcia bomby, zbytnio juź napęcznia- 
łej. O wtedy Enropa dowie sie o takich „fi- 
gielkach* teatralnych, jakie się chyba dotąd w 
gospodarce żadnego na Świecie teatru nie zda- 
rzały... Z. Grot. 


Prasa o manifeście. 


Oczywiście prasa wszystkich krajów zajmuje 
się bardzo gorliwie rosyjskim ukazem konstytu- 
cyjnym, w którym wedle stanowiska partyjnego 
i zasadniczego upatruje rozmaite wady i zalety. 

W Berlinie, który od dawna wobec Peters- 
burga odgrywa rolę fałszywej Egeryi. ukaz 
konstytucyjny obudził głośne echo. Pisma tam- 
tejsze bez względu na swój kierunek polityczny 
przyznały, że manifest carski jest punktem 
zwrotnym w dziejach Rosyi, gdy jednakże pisma 
konserwatywne twierdzą. że teraz wewnętrzna 
stosunki Rosyi ustałąsię, prasa wolnomyśiaa 
powiada, że to dopiero zadatek przyszłego roz- 
woju państwowości rosyjskiej. 

sische Zeitung" wykazuje cały szereg 

ik, w które obfituje nowa konstytucya 
rosyjska celem ograniczenia wolności przedsta- 
wicieli narodu. Charakterystyczną jest okoli- 
czność, że miasta wysyłają tylko do Dumy na- 
rodowej 28 posłów, przyczem cenzus wyborczy 
po miastach jest bardzo wysoki. Korporacya, 
która na mocy ukazu zbierze się w styczniu 
1906 r, będzie tylko ciałem doradczem. 
Pomiędzy nią a carem stoi Rada państwa, od 
której zależy los uchwał Dumy narodowej. 
Wprawdzie istnieć będzie wolność sądu i słowa, 
ale ogłaszanie mów przez dzienniki jest ogra- 
niczone pewnemi warunkami. Projekty ustaw, 
które naruszałyby „podstawy istniejącego po- 
rządn państwowego*, nie mogą być wnoszone, 


zów 14, komin i posadzka marmurowe* (rok 
1679), W roka 1787 zapisano: „sufit z ramą 
i gzemsem zreparowany, posadzka dębowa sta- 
ra zreparowana, lamperya i obicie na płótnie 
kolorem niebieskim malowane, między oknami 
rama do zwierciadła, tarcz z lichtarzykami 
sześć, otoman z materacami na bankietach ezte- 
roma i poduszkami 16 w koło ścian trzech da- 
ny z płócienka nowego w kraty niebieskie, 
krzeseł 18, stolików becowanych 3%. Następny 

Pokój ptaszy „o jednem oknie na Kra- 
ków albo pod ptakami, oddrzwia marmūro- 
we, komin takiż, obrazów nad drzwiami 4. 
a nad obiciem (9, z ramami złocistemi, w pod- 
niebieniu także 9. Pręty żelazne, na których 
ptacy i osoby różne wiszą (ozdoby sufitowe), 
nadrdzewiałe i kilka osób i ptaków spadło 
i roztrąciło gie o ziemię* (rok 1679). W roku 
1787 „sait y ramą i gzemsem zreparowany 
i wybielony, lamperya i obicie na płótnie kolo- 
rem karmazynowym malowane, haków do tro- 
nu 4, stolików snycerską robotą z platą fał- 
szywego marmurn 2. Posadzka dębowa stara 
zreparowana. suknem ponsowem wybita". Nastę- 
puje 

Sypialnia królewska (nad alchimią) 
o dwóch oknach na Kraków. W roku 1679 
zapisano o nim: „komin marmurowy wielki, po- 
sadzka takaż. Podniebienie złociste z malowa- 
nymi obrazy, których jest 10. Nad drzwiami 
obrazów 2, z ramami złocistemi, a w koło ta- 
kież obrazy”. Rewizya z roku 1736 opisuje bli- 
('żej kominek wspaniały, który dotąd się docho- 
wał: „komin szafiasty, na 2 kolumnach stojący, 
nad nim herb Wazów z koroną w marmurze 
cięty“. W roku 1787 „sufit wybielono, lampe- 
rya i obicie na płótnie kolorem zielonym malo- 
wane, rama do zwierciadła. biuro z szufladami 
becowane z anrabkami w róże mosiężnemi, ko- 
moda duża dębowa, szeslon z materacem, krze- 
sel 12. 

W sypialni tej od strony okna drzwi do 
sionki o jednem okienku kn Grodzkiej ulicy, 
prowadzącej na lawo do gabinetu w wieży na- 
rożnej, na prawo do kapliczki, z której było 
okno do wnętrza sypialni, tak, że król nawet 
w czasie choroby mógł z łóżka słuchać Mszy 
świętej. (C. d. n.) 
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skutkiem czego a priori parlamentarny rozwój| — Er kommt, er ist schon da! 
Dumy narodowej jest nadzwyczajnie utrudniony.’ I rzeczywiście szedł król Edward w towarzystwie 
Po tej ogólnej krytyce mówi dalej „Vossische dwóch swoich adjutantów. Nie nie pomogła wiado- 
Zeitung*: „'lożnaby powiedzieć, że lepsze to, mość urzędowa, Że nazywa się on tutaj księciem 
niż nic, że na początek trzeba na tem poprze-| Lancaster, — wszyscy wołali: król idzie. Tak, to 
stać, ale czy jest pewność, że to niewiele zo-|był on: książę Lancaster i król Edward — inco- 
stanie dia lndu zachowanem? Gdzie jest gwa-|guito w jednej osobie. Więcej może nieco, niż śre- 
rancya, że przyrzeczenie corocznego zwoływa- | dniego wzrostu mężczyzna, dobrej, lecz nie nadmier- 
nia Domy zostanie dotrzymane? Kto może z ca- |nej tuszy, o sympatycznym wyrazie twarzy, znanej 
łą stanowezością twierdzić, że biurokracya,| Wam aż nadto dobrze z ilustracyj angielskich, 
zmuszona obecnie do ustępstw, nie igra tylko |przyzwyczajony jest widocznie do rumoru, jaki wy- 
z narodem? Dopóki car nie złoży przy-|wołuje tutaj swoją osobą. W jednej chwili rozwią- 
sięgi na konstytuceyę, pozostanie ona|zał się wczoraj, z trzech szeregów złożony koro- 
marnym darem, który można każdej chwili co-|wód kreuzbruński, za jego pojawieniem się, a ol- 
fnąć. Ogłoszony równocześnie manifest carski |brzymia masa ludności płci obojga pędem pospie- 
wyraźnie zastrzega, że Duma narodowa została | szyła za „królem“, który nie zwracając wcale na 
utworzoną przy zawarowaniu „władzy autokra- |to uwagi, zajęty był żywą i snać wesołą rozmową 
tycznej”, a to znaczy, że Duma zależy od łaski|ze swoimi towarzyszami, gdyż co chwilę wybuchał 
carskiej. Nowych praw naród rosyjski|głośnym i szczerym śmiechem, najoczywiściej nie 
przez ukaz o Dumie narodowej nie|jako król, lecz jako książę Lancaster, pijający 
otrzymał, wola carska jest i nadal|Kreuzbrann. Usiadł potem na ławeczce, a pobli- 
rozstrzygającą w państwie.* czność, popędzana przez policyę, odbywała przed 
Podobnie twierdzi „Berliner Tageblatt“, któ-| nim formalną defiladę, starając się obraz jego wbić 
ry pisze: „Konstytneyonalizm rosyjski jest psen- | soble w pamięć... aż do następnego sezonu. 
dokonstytucyonalizmem. Car nie ma obowiązku| — Potrzeba zaiste — rzekł do mnie mój towa- 
wykonywać uchwał Dumy i Rady państwa, |rzysz maryenbadzki — wielkiego poszanowania dla 
przyjmuje tyiko ich postanowienia „à prendre |swojego zdrowia i zimnej krwi syna Albionu, aby, 
on å laisser“; może je wykonać, może do ko-|jak się wyraża p. Henryk Rewakowicz ze Lwowa, 
sza wrzucić. A w ten sposób Duma wobec ca-|znosić „z kocią fiegmą* natarczywość, której przed: 
ra jest ciałem doradczem, ale nie prawodaw- | miotem jest król Edward w Maryenbadzie. 
czem“. — Najoczywiściej kuracyusze sądzą — odpar- 
W dalszym ciągu swoich wywodów „Berliner |łem — że oni zabawiają się widokiem króla, gdy 
Tageblatt“ przyznaje, że ukaz konstytucyjny |tymczasem on bawi się ich gapłostwem, i — w tem 
jest epokowym faktem postępu, gdyż bądź co|tkwi źródło jego wytrzymałości na natarczywość 
bądź Dama narodowa ma prawo inicyaty-|tysiąca osób, Zresztą miał czas przyzwyczaić się 
wy prawodawczej i kontroli nad bu-|do tego; nie pierwszy tu raz przyjeżdża. 
dżetem. Dama sama przez się jest ogranicze-| W Maryenbadzie są właściwie 2 główne sezony: 
niem władzy ministrów, a w dalszem następ- |jeden od połowy lipca, mniej więcej do 5 sierpnia, 
stwie hamulcem na samowolę biurokracyi. Mo-|dragi od tego terminu po koniec sierpnia. 
żliwość pozyskania w carze sprzymierzeńca| Pierwszy, najliczniejszy, gromadzi przedewszy- 
przeciw biurokracyi zależy od Damy, a jest |stklem plutokracyę, przeważnie żyduwską — „aus 
rzeczą Rosyan samych, ażeby Dnma zadanie to |allen Herren Laendern*, Wraz x rodzicami i ople- 
spełniła. Fakt, że Dama jest wyłącznie przed-|kunami zjeżdżają tutaj dorodne córy na wydaniu. 
stawicielstwem klas posiadających, jest niestety | Jest to najformałalejsza w świecie wystawa pa 
przeszkodą do spełnienia tego zadania. Prawo |nien, szukających mężów na tem międzynarodowem 
kontroli nad budżetem będzie skutecznym środ- | targowisku. Mniejsza o to, czy małżeństwo zapędzi 
kiem przeciwko korupcyi czynowni-|je do Amer;ki, Afryki, lub Azyi, lub też czy ustali 
czej. Przynajmniej krzyczące oszustwa i de-|ich pobyt w kraju, byle „dobrze* wyjść za mąż. 
fraudacye nie ukryją się przed kontrolą Dumy | Wystawa panien na wydania odbywa się na pro 
narodowej. menadach 3 razy dziennie: zrana przy piciu wód, 
„Kölnische Zeitung* w korespondencyi z Pe-|po południa tamże między 6 a 7 godziną, wre- 
tersburga zaznacza, że przyszłość dopie-|szcie wieczór po 9 przy elektrycznem oświetleniu 
ro okaże, czy manifest carski uspokoi wzbn-|na Kaiserstrasse. W tych terminach zmieniają się 
rzone fale ruchu ludowego i położy kres za-|toalety, brylanty, uśmiechy... Z pod olbrzymich ka- 
mięszaniu, graniczącemu z anarchią.|pelaszów błyszczą czarne przeważnie, palące wej- 
Można tylko wyrazić nadzieję, że skrajne| rzenia poładniowej rasy, rywalizując z blaskiem 
żywioły na razie ucichną i czekać] wpiętych w małe uszka brylantów; włóczą się po 
będą na pierwsze zgromadzenie się|bsuinym bruku brukselskie koronkl, spadające ka- 
Dumy. Należy przyznać, że rząd w ustępstwach | skadą z pełnych gorsów i smukłych kibici. 
posunął się do ostatecznych granic (?!) i wię-| Powstają w tym sezonie formalne biura stręczeń 
cej nie można było żądać. małżeńskich, bo i ci, co tutaj żon szukają, i te, co 
Wiedeńskie pisma wyrażają się ujemnie o|w okowy małżeńskie oddać się są gotowe, nie 
konstytneyj rosyjskiej, chociaż przyznają, że| mają czasu na długie flirty. To ladzie, pochłonięci 
jest punktem wyjścia dla rozwoju parlamentary- | „interesami“ — małżeństwo jest dla nich także 
zmu w Rosyi. I tak „Neue Freie Presse“ pisze: | „interesem“. Obie strony pragną zrobić interes jak 
„Reprezentacya ludu bez prawa do uchwalania | najiepszy*. , 
ustaw i podatków, bez nietykalności swych| Z końcem lipca zazwyczaj zjeżdża jeden z naj- 
członków, nie mogąca nawet publicznie obrado-|sławniejszych agentów biura pośrednictw małżeń- 
wać, nie będzie tmponować biurokracyi. Będzie | skich z Londynu. Oczekują na niego z niemniej- 
piłką w rękach tej biurokracyi, a dziś już jest|szem upragnieniem, jak na króla Edwarda w dru 
przedmiotem urągania się, jak to okazała prze-|gim sezonie. Tego roku, jak bajka maryonbadzkā 
mowa generał-gnbęrnatora Durnowo w Moskwie. | niesie, skojarzyć miał ten azczęśliwisc małżeństwo 
Nie może niczego zmienić, ani poprawić, może |z panną jakąś z Kanady, mającą 8 milionów dola- 
tylko ku radości reakcyonistów udowodnić, że|rów posagu. Przedstawił jej sześciu konkurentów, 
iw Rosyi są narodowe i społeczne antagonizmy, | dorodnych mężczyzn z odpowiednim kapitałem. — 
że i tam, jak wszędzie, życie publiczne obarczo- | Panna odpaliła odrazu czterech, uznawszy dwóch 
ne jest złemi skutkami klik, a w ten sposób |za godnych... namysła i serca. Ostatecznie wybrany 
utwierdzić cara w jego niechęci do konstytucji." | szczęśliwiec pojechał z panną, jej rodziną i agen- 
„Fremdenblatt* uznając słabe strony konsty-|tem do Paryża, aby tam „formalnie* dokończyć in- 
tncyi rosyjskiej, powiada, że „silni repre-| teresa. 
zentanci ludu mogą ostatecznie naj-| W pierwszych dniach sierpnia ulatują te wędro- 
słabszy organizm reprezentacyjny|wne, złotemi połyskujące piórkami, ptaszki, gdzieś 
zamienić na potężny“. Bez zastrzeżeń |nad morza, — zjeżdżają Anglicy, nadający wraz 
potępia Damę narodową „Arbeiter Zeitang“,|ze swoim królem, wybitne piętno dragiemu sezo- 
która twierdzi, że szerokie warstwy ludności, | nowi. 
zawiedziony w swoich nadziejach, teraz przy-| W jednym i drogim sezonie obraz rojowiska 
stąpią do namiętnego oporu. ludzkiego odrębny posiada tu charakter od tego, 
Prasa angielska stwierdza, że konstytucya |z jakim spotkać się można w innych, powszachno- 
jest skromnym upuminkiem, który bądź co bądź |ś»ietnych środowiskach kąpielowych. Ludzi, na ze- 
zasługuje na pewne względy. Konserwatywny |wnątrz zdradzających stan chorobowy, mało, cho- 
„Globe* powiada, że biarokracya i przy tej|ciaż i tych nie brak; bez porównania więcej ich 
sposobności trzymała się zasady jedną ręką da-|jaż n. p. w Karlsbadzie. Mimo to bez patologicznych 
wać, a drugą odbierać. przyczyn nie przybywa tntaj większość kuracyu- 
Dzienniki paryskie z wyjątkiem socyalisty-|szów. Przeważają... tłaściochy i tłaścioszki. Wazy- 
cznych, wyrażają się korzystnie o zaprowadze- |stko „przerasta średnią miarę krawca*. Mężczyźni 
niu w Rosyi Dumy. Widzą w tem początek kon-|w bardzo znacznej większości, albo dochodzą albo 
stytucyjnych rządów. dawno przeszli złowróżbne 90 kilo. Nawet dzieci, 
Dzienmiki petersburskie wyrażają zadowole-| zwłaszcza dziewczęta, niezwykle rozwinięte, zdu- 
nie z powodu manifestu o Dumie i piszą, że| miewają tuszą. Cóż to z nich będą za... nad: ko- 
Rabikon już przekroczono, atoli .czeka je-|biety! 
szcze ciężka walka z biurokratycznym| Przyjeżdża tutaj od szeregu lat jakiś nieszczę- 
porządkiem. „Pietiersburskie Wiedomosti” piszą, | śliwy Grek, ważący 230 kilo. Średniego wzrostu 
że konstytucyonaliści, których liczba w Rosyi| mężczyzna, w wieku lat 40 do 50, o regularnych 
milion, będą dzień 19 sierpnia uważali za zło-|rysach twarzy połudnłowca, ugina się formalnie 
wieszczy i niszczący ich ilunzye. „Syn|pod własnym ciężarem. Jak mi opowiadano, maso- 
Otieczestwa* natomiast uważa ten dzień za|je go równocześnie dwóch masażystów, a dzięki 
dzień zwycięstwa narodu rosyjskiego nad bin- |ich „rękoczynem* i działaniu Kreuzbrunna na spół- 
rokracyą, która krok za krokiem ustępuje. Jak-|kę z Ferdynandem, ubywa go tutaj co roku do 30 
kolwiek można osądzać Dumę, ale znaczenia | kilo, które sobie znowu w domu „nadrabia“ i przy- 
jej nie można odmawiać. „Roś“ pisze, że gdyby | jeżdża z niemi na nowo do Maryenbadn. 
manifestowi towarzyszyło nadanie swobody pra-| Co roku zwiększająca się liczba karncynszów, 
8y, to byłoby to gwarancyą szczerości i byłoby | wywołaje także coraz większą w Maryenbadzie dro- 
wzbudziło wielkie sympatye. „Nowoje Wremia* |żyznę, zwłaszcza mieszkań, i coraz większe trudno- 
powiada, że utworzenie Dumy według szablonu |ści w wywalczenin sobie kubka wody i zdobycia 
zachodu nie jest konstytucyą. Atoli ma ona |kąpieli. Przeważnie piją wszyscy Kreuzbrunn, któ- 
wielką wartość, otwiera bowiem twórczą dzia-|rego wydainość nie zwiększa się w stosunku do 
łalność kraju. frekwencyi kąpielowej. Zarząd obchodzi się też z 
tem wodo- i złotodajnem źródełkiem bardzo prze- 
zornie, otwierając je tylko na 3 godziny z rana i 
2 godz. popoł, Natomiast wody do kąpieli jest pod» 
doetatkiem; cóż z tego jednak, kiedy łazienek jest 
niastosunkowo mało, tak że zamawiać trzeba bilety 
na kilka lub kilkanaście dni naprzód i przyjmować 
nieraz najniedogodniejsze terminy kąpielowe. Za- 
rząd klasztoru, którego własnością są źródła, pozo- 
stał dawno w tyle poza wymaganiami postępowej 
balneologii. Tylko w dwóch bndynkach pomieszczo- 
no łazienki. Gmachy są okazałe, lecz tylko część 
ich lokalów przeznaczono na kąpiele, resztę urzą- 
dzono na... hotele. W ten sposób chroma i hotel i 
kąpielowość. Dość powiedzieć, że w łazienkach bo- 
rowinowych jest tylko niewielki pokoik, przezna- 
czony na poczekalnię, w której mieści się zarazem 
biuro portyera. Pan ten nie sobie nie robi z obe- 
nów. dopytywało się tutaj o ten termin, — wła |cności kuracyuszów i w urzędowej czapce zasiada | mówieniu podniósł narodowe znaczenie tej walki 
śnie wtedy, powiadam, powstał ruch niezwykły |przy swoim stoliku. Jak na „Weltbad* urządzenia jo naszą piastowską ojcowiznę. Tego budzenia się 
wśród spragnionych Krenuzbranna karacyuszów i |łazienkowe pozostawiają bardzo wiele do Życzenia. lndu polskiego, który rękami od młota i pługa broni 
kuracyuszek, Obie nrzędniczki poeztowo-telegrafi- Katusze tych urządzeń znoszą kuracynsze z bu- | świętego narodowego sztandaru, który życiem swem 
czne, jedna Niemka, druga Czeszka, nawiasem po- | dującą zaiste cierpliwością, której nie widziałem | stwierdza, „że się nie damy*. Rozentnzjazmowany h 
wiedziawazy, nieplerwszej już młodości dziewice, |n.p. w naszych galicyjskich kąpielach. Każdy kon-|tłam pochwycił Korfantego na ramiona i przy od-|gmach, którego poświęcenie odbędzie się d. 3 wrze- — Skandaliczna kronika Warszawy notuje ua- 
„ak spłoszone sarenki rzuciły się ku wyjściu, woła- |tent, że mn się pozwolą wykąpać i przyszedłszy | głosie pieśni „Jeszcze nie zgineła“ obnosił go po|śnia 1905. Po poświęceniu odbędzie się festyn | stępujący fakt. Ów młodzieniec, rzekomo student 
jae tym rszem zgodnie w jednym języku: do równowagi fizycznej w dusznej poczekalni, ru-|placu. Przemawiaji jeszcze druh Sliwicki i przed- |w parka sokolim z pięknie urozmaiconym progra- ! uniwersytetu, Czaplicki, który zbierał pieniądze na 


sza w lasy, aby odrobić swoje... kroki. Mężczyźni i|stawiciel stowarzyszenia „Eleutery!* w Szczako- | mem, oraz zabawa taneczna w sali nowego gmachu. 
kobiety, zaopatrzeni w krokomierze, z zajadłością | wej. Wieczorem przy dzwiękach orkiestry sokolej| Ponieważ gmach sokoli jest tak obszerny, Że wy- 
oddają się trenowania po górach i lasach. Wyrobił | drnżyny Sokołów skrzepione na duchu rozjeżdżały | godnie pomieścić może bardzo liczną pabłiczność, 
się osobny typ kuracyusza, zwanego „Kilometer-|się w rozmaite strony, unosząc ze zlotu niezapo- |festyn w razie niepogody odbędzie się w tymże 
tresger*. Taki pan pastwi się wprost nad swojąj mniane wrażenia. gmachu. Ze względu na znakomite połączenie ko- 
tuszą, robi milowe wycieczki, zanim dotrze do re- lejowe Skawiny z Polgórzem i Krakowem apodzie- 
stauracyi, w której pochłania olbrzymie porcye „hi- i r ; |» Raz mm B 
gienicznego* pożywienia. Kobiety biorą znowu od- i a ofiary caratu. Z Tuchowa piszą nam: Ple- 
wet za całodzienne trenowanie się a e ron A Ex Be kny przykład niesienia pomocy swym kolegom, wy- 
Hofmana i Ruperta, już od godz. 4 wypełnionych Kraków, 21 sierpnia dalonym z pod zaboru rosyjskiego dała młodzież 
płcią piękną po brzegi. szkół wyższych, bawiących na wakacyach w Tache- 
Z Polonii nie brakło w jednym i drugim sezo-| Na „zapomogi narodowe” dia stadentów z Kró-| wie, nrządziwzy na ich korzyść wieczorek w dniu 
nie przedstawicieli ze wszystkich zaborów, a zwła-|lestwa Polskiego złożono 80 kor. jako czysty do-|6 sierpnia. Program obejmował przedstawienie ama- 
szcza z Królestwa, Sposób leczenia się, a zwłaszcza |chód z wieczorku, urządzonego na ten cel w Tu-|torskie, na którem odegrano komedyę Al. Fredry: 
niedostępność kąpieli, just powodem, że o punktach | chowie przez kształcącą się młodzież. „Nikt mnie nie zna“ i komedyę E. Labiche'a „Za- 
zbornych dla Polaków nie ma tutaj mowy. Rozbici| Razem dotąd 5070 kor. 32 hal. ślubiny z przeszkodami“. Obie sataczki odegrano 
na grapy i grupki towarzyskie, gromadzą się bądź] Z teatru miejskiego. Nie wielu autorów po-|z prawdziwem Życiem, humorem i zrozumieniem - 
w restauracyi Sterna, bądź w Imperlalu. Nie brak | szczycić się może tem, aby dzieło jego w ciągu|to też przysłuchująca się publiczność nagrodziła 
także silnego kontyngentu Rosyan, aczkolwiek licz- | kilka lat ukazało się na scenie po raz pięćdziesią. | grających nieprzerwanem prawie pasmem oklasków. 
ba ich zmniejszyła się już znacznie. ty, jak to ma miejsce z „Weselem* St. Wyspiań-| Szczególnie odznaczały się w grze panie: Chmielow- 
Do grona lekarzy Poiaków, ordynujących tutaj | skiego, które danem będzie na otwarcie teatru w|ska, Foltyńska, Rudnicka i Trompetrowa, oraz pp.: 
od lat szeregu, przybył ostatniemi czasy dr Kwiat- |tym sezonie. Kierunek artystycany nad wszystkiemi | Krogulski, Piotrowski, Foltyński, Nalepka i Sorys. 
kowski, b. asystent prof. Korczyńskiego z Krakowa. | próbami objął dyrektor Solski, który też w pierw-| Resztę programu wypełniły Śpiewy choralne pod 
i sumienną, zawodową pracą, pozyskał sobie liczną |szem przedstawieniu przyjął udział i odtworzy w | kierunkiem p. Sowińskiego, monologi p. Rudoickie- 
klientelę. „Weselu* rolę gospodarza. go i orkiestra smyczkowa. Publiczność miejscowa i 
Pogoda bywała tutaj wogóle zmienną tego roku,| Do teatru miejskiego pod dyrekcyą p. Ludwi zamiejscowa wypełaiła szczelnie salę, to też i do- 
ale nie nastrajała zbyt złowrogo. Od tygodnia prze-|ka Solskiego zaangażowani zostali następrjący ar- chód był dość pokaźny, bo przeszło 200 koron. 
szło oziębiło się znacznie; zrana przy źródle memy |tyści i artystki pp.: Arkawin Helena, Broniczowa| Po wieczorku ochocae wany przeciągły się aż do 
od 9 do 10° R. Kto więc wybiera się tutaj jeszcze, | Antonina, Czechowska Jadwiga, Górska Helena, Ja- |rana i zakończyły białym mazurem. 
niech zaopatrzy się w ciepłą garderobę. Pamiętać | niczówna Joanna, Janowska Wanda, Jaremi Broni-| Z kroniki kąplelowej. Do Zakopanego przybyło 
bowiem należy, że Maryenbad, położony wśród gór |sława, Jutkiewiczowa Sylwia, Łazarewiczówna He- |do dnia 10 km. osób 6993. 
na wysokości 620 metrów, ma wpr wdzie powietrze | iena, Modzelewska Józefa, Ordon Władysława, Pa-| Do Szczawnicy przybyło do dnia 13 bm. osób 
zdrowe, ałe ostre i chłodne. M. K. |lińska Marya, Słabicka Irena, Solska Irena, Soko- | 2896. 

: licz Marya, Sulima Helena, Wolska Broniaława,| Glmnazyum w Nowym Targu. Dyrekcya gimna- 
Walczakowa Antonina, Wójcicka Józefa, Wysocka |zynm w Nowym Targa komanikaje, że dnia 30 i 
Stanisława; pp. Andruszewski Maryan, Bogdański, |31 sierpuła o godz. 9—12 odbędą się wpisy do 
Żelawski, Bojnarowski, Borsuk Józef (saflor), Bro- | fimuazynm tamtejszego. Egzamin wstępny do I kia- 
nicz Stanisław, Bończa, Stępiński Leonard, Bystrzyń-|sy odbędzie się dnia 1 września. 
ski Sobiesław, Dorowski Franciszok (informator sce-| Na szkołą ludową. W Sierczy (pod Wieliczką) 
ny), Frączkowski Franciszek, Jednowski Maryan, j odbył się ubiegłej niedzieli z inicyatywy prof. L. 
Jejde Juliusz, Leśniewski Józef, Leszczyński Je-| Młynka wielki festyn o nader urozmaiconym pro: 
rzy, Kosiński, Mastalski Zenon, Popławski Józef, | gramie. Oprócz gości z Wieliczki i okollcy przybyło 
Preissner Kamil, Puchalski Bolesław (inspektor rce- | także na festyn wiele osób z Krakowa. Podczas 
ny), Sosnowski Józef (reżyser), Stanisławski Stani- | festynu mowę na temat potrzeby oświaty ludowej 
sław, Stępowski Leon, Strycharski Julian, Walczak | wygłosił wieśniak z Sierczy, J. Markowski, którego 
Ksawery (snfler)) Walewski Adolf (reżyser), Wę.|gorące i pełne patryotyamu słowa gorąco oklaski- 
grzyn Józef, Wirski Edmund, Wiślański Adam, Za- | wano. Po przedstawienia amatorskiem, na którem 
wierski Bolesław i Zelwerowicz Aleksander. Sekre- | odegrano operę lodową „Powrót taty“ w opraco- 
tarzem będzie p. Wójcicki Hipolit; pomocnym mn | wania prof. L. Młynka, rozpoczęły się tańce. Czy- 
będzie p. Nowicki Józef. Personal sceniczny stano: |8ty dochód (a podobno ma być znaczny) z festynu 
wią pp.: Spitziar Jan, główny dekorator, Józef Ko- | przeznaczono na zakupno gruntu pod budowę szkoły 
walik (theatermeister), Rozwadowlcz Ludwik ko-|w Sierczy, której brak daje się tam odczuwać 
styamer, Wałczyński Mieczysław fryzyer, Malicki | bardzo 
Antoni manipulant elektrotechniczny, Berwald Lu-| Opłakane stosunki bezpieczeństwa. Z Bory- 
dwik kasyer, Hapert Franciszek rakwlzytor, Gili|sławia otrzymujsmy sasreg listów od przebywają- 
Emil afiszer, N, Pichor kursor — krawcy, maszy- |cych tam osób, ze skargami, na tamtejsze stosunki 
niści, meblarze, rekwizytorzy, blieterzy, garderobia- | bezpieczeństwa, które są wprost opłakane. Ze 
ne, palacz, stróże, razem 63 osób. * |zmierzchem nie można przejść alicami miasta z po- 

Operetka lwowska. Ostatnie przedstawienie o- | wodn ciągiych napadów i rabunków. Przed kilka 
pereiki lwowskiej odbędzie się nie w niedzielę, jak | dniami napadnięto i ciężko pobito wracająca z cyr- 
zapowiedziano, lecz już we czwartek. Wskutek te- | ku służąca u klerownika kopalni p. P.; również i 
go poprzednio ogłoszony repertoar na środę i czwar- |jego samego zraniono, gdy pospieszył z pomocą 
tek został zmieniony. Na przedostatnie przedsta- | służącej. Władze tamtejsze, policya i żandarmerya 
wienie we środę daną będzie wesoła operetka „Na-|8ą wprost bezsilne wobec rozzuchwalonej bandy 
rzeczona milionerka*, a we czwartek na ostatnie |opryszków, grasnjącej w okolicy Borysławia jakoteż 
przedstawienie przeznaczono tak pochlebnie przez|i w samem mieście. 
krytykę przyjętą operetkę Lehara „Małżeństwo na| Proces o nadużycia na poczcie. W Kołomyi 
żart“. Dziś daną będzie „Królowa cyganów*, jn-|toczyła się rozprawa o różne nadużycia pocztowe 
tro, we wtorek, „Lisistrata“. przeciw Julinszowi Kozakłewiczowi, pocztmistrzowi 

Personal operetki lwowskiej wyjeżdża z Krako-|z Kut, jego żonie Karolinie, dwom córkom Helenie 
wa w piątek, a już w sobotę wystąpi we Lwowie|i Maryi*i dwom synom Janowi i Włodzimierzowi. 
z oparetką „Sztygar*, . W procesie tym zostało stwierdzone, że w ciągu 

Prawna ochrona podatników. Z oddziału To-|całych rych 12 lat nie było miesiąca, aby dyrek- 
warzystwa prawnej ochrony podatników komnniku-|cya poczt nie otrzymała zażalenia na pocztę w Ku: 
ją: Ze względu na zbliżający się termin do przed-|tach. Doszło w tym urzędzie do tego, że każdą 
kładania deklaracyj do pow. podatkn zarobkowego | prawie posyłkę rozbijano, że wyjmowano z niej 
na okres wymiarowy 1906-—7 zawiadamia oddział | część przedmiotów i w takim stanie oddawano adre- 
Towarzystwa prawnej ochrony podatników w Kra- |satom. Toż kapcy miejscowi, gdy wszelkie zażale- 
kowie wszystkich interesowauych, że w roku bie-|nia i reklamacye były bezskuteczne, musieli uży- 
żącym wprowadzono w myśl $ 205 u. o b. p. przyj wać urzędu pocztowego w Wyżulcy, aby tylko uni- 
wymiarach wszystkich podatków bezpośrednich oso- | knąć stosunków z pocztą w Kutach. Redzina poczt- 
bistych —- postępowanie kontumacyjne. Postępowa: | mistrza nie dopuszczała też nikogo do wglądnięcia 
nie to polega na tem, że wszelkie deklaracye, fasye | w jej gospodarkę — i gdy przydzielono tam w r. 
i t. d., wnłesione po nakreślonym przez władzę| 1902 urzędnika pomocniczego p. Kirtaja, a ten 
terminie, uważa się za nie wniesione, co nieras | chciał sprawę wydawania pakunków poddać pewnej 
pociąga za sobą nieobliczalne straty podatników. kontroli, umiano tak dokuczyć Kittajowi, że ten 

Dramat małżeński. Wczoraj w niedzielę o go- | postarał się przy najbliższej sposobności o przenie- 
dzinie 111/, przed połodniem rozegrał się w hote- | sienie. — Kitkudniowa rozprawa, którą prowadził 
lu Warszawskim przy ulicy Dietlowskiej ponary |radca Zdańsk:;, wykuzała niezbicie wszystkie oszu- 
dramat, ofiarą którego padła Helena, 24-letnia|stwa i pospolite kradzieże, to też główny oskarżo- 
żona Jana Mikołaja Kaniowskiego, piekarza i wła: |ny poczimistra Kozakiewicz zostuł zasądzony na 6 
ściciela domu z Warszawy. Kaniowski, dwnkrotny | tygodni ciężkiego więzienia. Sprawę reszty oskar- 
wdowiec, ożenił się w roku zeszłym w Warszawie, |żonych wyłączono i odesłano ponownie do sędziego 
a namówiony przez młodą żonę wkrótce przeniósł | śledczego, celem nzupełnienia dochodzeń. 
się do Krakowa, gdzie wziął w dzierżawę szynk| © mandat posła do Rady państwa z V koryi 
przy skiepie Lenerta przy ulicy Sławkowskiej. — | stanisławowskiej po p. Walewskim, ubiegają się: 
W Krakowie Kaniowska poznała się z niejakim |krajowy inspoktor szkolny p. Lewicki, ruski 
Frauciszkiem Żmudą, 30-kilkoletnim b. portyerem | poseł na Sejm, Huryk, i radykał ruski p. W. 
hotela Polskiego. W dniu 11 b.m. Kaniowska, ko-|Budzynowski. 
rzystając = nieobecności męża, zabrała gotówkę i| Wystawa przemysłowa w Zakopanem. Dnia 
kosztowności, pozostawiając mężowi w zamian za-|25 b. m. odbędzie się na wystawie postedzenle 84- 
wiadomienie, że wyjeżdża do Warszawy i Że za|du konkursowego, na którem rozdane zostaną na- 
dni kilkanaście powróci do Krakowa. Po upływie |grody (medale złota, srebrne i Hsty pochwalno) 
dni kilku nieznany robotnik doniósł Kaniowskiemu, | pomiędzy tych wystawców, którzy wystawę zako- 
że żona jego przebywa w Krakowie i mieszka ze | pańską obesłali. , 

Żmudą w hotelu Warszawskim. Wczoraj Kaniowski| Demonstracya przeciw śrubie podatkowej. Jak 
przybył do dyrekcyi policyi i zażądał pomocy w|to donosiliśmy, wszyscy członkowie komisyi szacun: 
celu odebrania brylantowego pierścienia wartości |kowej w Stanisławowie, dla aamanifestowania, że 
300 koron, zabranego mu przez żonę. Otrzymawszy | wymiar podatków jost za wysoki, ziożyli mandaty. 
pomoc w osobie agenta policyi Grzępłowskiego, udał | Obecnie przewoduiczący komisył szacunkowej dla 
się do hotelu Warszawskiego. Kiedy mąż zażądał | podatku osobisto-dochodowego, radca skarbu p. Juch- 
wydania pierścienia, Kaniowska zrazu oświadczyła, | manko, wychodząc z zapatrywania, że członkom tej- 
ża zastawiła go, po chwili jednak wyjęła go z kie-|że komisyi mandatów ich zrzec się nie można, 
szoni i wręczyła mężowi, równocześnie mówiąc: |zwołał onegdaj posiedzenie komisyl szacunkowej, 
„Zawołaj fiakra, namyśliłam się, pojadę z tobą do|na które zaprosił także członków komisji, którzy 
domu, a jak się później namyśłę i co zrobię, tego|z mandatów swych zrezygnowali. Ci jeduakowoż 
nie wiem“. Agent policyi sądząc, że nastąpiło po-|ponownie zademonstrowali i żaden z nich 
godzenie się małżonków, oddalił się, a odchodząc, |na posiedzenie nie przybył. 

słyszał trzask zumykanych drzwi na klucz. 

I wtedy to pomiedzy małżonkami rozegrała się <a świata. 
tragiczna scena, która, według zeznań Kaniowskie- 
go miała następujący przebieg: Żona wydobyła Z Warszawy. 

z kieszeni składny mały nóż i ze słowami „Jasne — Zdaje się, że nieszczęsne strejki, przynajmniej 

piorany cię tu przyniosły! ja cię tu zakłoję, jak | w masowej postaci, ustały i tylko sporadycznie 
gdzie niegdzie się utrzymują. 

I tak w dniu wczorajszym we wszystkich fabry- 


jak wieprza* rzuciła się na Kaniowskiego. Zrozpa- 

czony mąż zrazu zadzwonił dwukrotnie na służbę, 

wołając, aby mu przyszła z pomocą, wyłamawszy | kach, która onegdaj stanęły, pracę wznowiono przy 

drzwi, pdtem zaś w obronie własnej wydobył a kle- zwykłych warunkach. W mieście zapanował ruch 

szeni rewolwer i trzema strzałami ugodził ją w Bzy- |zwykły, niczem nie zakłócany — Fabryka Lilpola 

ję i bok. Kanicwska padła na ziemię, a odwieziona | Rau i Loewensteina została w ruch puszczona. — 

do szpitala, umarła zaraz. Kaniowski, uwięziony, | Fabryka listew i ram złoconych Edwarda Wienera 
przy ulicy Wroniej (60 robotników) wczoraj doszła 
do porozumienia z robotnikami, którzy powrócili do 


przyznał się, że rewolwer kupił przed dwunastu 

dniami, gdyż chciał przy sposobności ukarać nie- 
pracy. Również skończył się strejk w fabryce obić 
papierowych Franaszka. Jedynie strejk trwa je- 


wierną żonę i jej kochanka w razie spotkania ich. 
szcze w fabryce firanek i koronek Birkinsa i Sp., 


Policya aresztowała też Zmudę, jako uwodziciela 
cudzej Żony. 

Poświęcenie nowego „Sokoła“. Ze Skawiny której dyrektor wyjechał zagranicę. Fubryka zatru- 
piszą nam: Na gruzach królewskiego zamku Kazi- |dnia 120 robotników, którzy strejkują już od 3 
mierza Wielkiego wzniósł „Sokół“ tutejszy własny | tygodni. 


IV. zlot Sokołów polskich z Górnego 
Sląska. 


Na pograniczu trzech mocarstw w słynnym ce- 
sarskim trójkącie, odbyła się wczoraj podniosła uro- 
czystość. Sokoli polscy z Górnego Sląska, chroniąc 
sie przed prześladowaniem władz pruskich, odby- 
wali tu czwarty swój zlot. Przybyło nań do Szcza- 
kowej wiele gości z zaboru rosyjskiego i pruskie- 
go. Liczba zgromadzonych dosięgła czterech tysięcy 
osób. Na zlot stawiły się gniazda z Górnego Slą- 
ska, z Katowic, Gliwic, Rożdzienia, Bytomia, Kró- 
lewskiej Haty, Kosztowy, Koźla, Wielkich Strzelec, 
Wrocławia. Wydział Związku Sokołów zabora pru- 
skiego reprezentował dr Michalski. 

Z Galtcyi przyjęli udział w złocie członkowie 
Sokoła krakowskiego. Nadto uświetnili uroczystość 
swą obecnością reprezentanci gniazd: Bochnia, Dzie- 
dzice, Karwina, Chrzanów, Jaworzno, Frysztat, Pod- 
górze, Oświęcim i Tarnopol. 

Rano odbyły się na boiska ćwiczenia próbne 
przy dźwiękach krakowskiej sokolej orkiestry. 

W poładnie zebrani zasiedli do wspólnych sto- 
łów. Pierwszy przemówił dr Seyda, prezes VI. okrę- 
gn, witając serdecznemi słowy zgromadzonych, przy- 
pomiał, „że dziwnem jest, że tu czuje się on i go- 
Bpodarzem i gościem zarazem, ale przyczyniły się 
do tego prześladowania pruskie, które chcą złamać 
sokolstwo, czując w nim rosnącą straż naszych 
praw i bojowników Polski*. Drugi zabrał głos de- 
legat wydziału Związku „Sokoła* poznańskiego, dr 
Michalski, dziękując serdecznie za gościnę i to bra- 
tarskie przyjęcie, którego objawy wzruszają i krze- 
pią. Wspólną pracą i wspólnym wysiłkiem, wspólną 
ideą łączni, jesteśmy silni i nie damy się. Następ- 
nie zabrał głos druh Firla. Witał on serdecznie 
zgromadzonych, którzy zmuszeni są szukać gościny 
na galicyjskiej ziomi | zakończył przemówienie 
toastem na cześć i pomyślneść Sukołów górnoślą- 
skich. Po przemówienia draha Firll w imieniu 
gniazda krakowskiego przemówił drah  Sliwicki, 
„Wyście gośćmi na tem skrawku ziemi polskiej — 
mówił mowca — ale na całej ziemi polskiej, jak 
długa i ezeroka, wszędzieśmy nie gospodarze ale 
goście. Wszędzie się nam mniejsze lub większe 
krzywdy dzieją i wszedzie pragnieniem istotnem serc 
naszych jest stać się gospodarzami na ziemi własnej. 

Wam się krzywda dzieje, z ócz waszych tam 
pod Prusąkiem i Moskalem krwawe łzy i krwawy 
pot ścieka, więc pomnijcie, że krople wody drążą 
kamienie, a takie krwawe krople żrą ogniwa kaj- 
dam, które nam ciężą. Pod Prusakiem starają się 
zlamać i zgnieść Sokolstwo w młodości jego, sta- 
rają siy złamać te młode skrzydła, zgnieść tę młodą 
pierś, która kiedyś burzom i wichrom sprostać bę- 
dzie musiała. W was widzą zaborcy tych spadko- 
bierców walki o wolność, która z pokolenia prze- 
chodzi na pokolenia, w was widzą tych Biewców 
nowej pełnej ładu i poświęcenia się Polski, karnej, 
silnej, niezwalezonoj i zmartwychwstająwej, 

Popoładnin Zlot rozpoczął się koncertem, wyko- 
nanym przez orkiestrę „Sokoła* krakowskiego, po- 
czem wkroczyło 70 śląskich drubów i wykonało 
ćwiczenia wołne. Na dźwięk trąbki rozwinęła się 
kolurana i wykonała sprawnie i z nadzwyczajną 
dokładnością ćwiczenia. Wszystkie obrazy, a było 
ich pięć, nagradzane były salwami oklasków. Po 
ćwiczeniach wolnych odbyły się ćwiczenia laskami, 
a potem wspólne ćwiczenia na przyrządach. W tych 
ćwiczeniach prym trzymali druhowie krakowscy, 
którzy na każdym kroku dawali dowody niepospo- 
litej zręczności i wyrobienia mięśni. 

Czwarte były ćwiczenia wolno 28 drnhów kra- 
kowskich Kwolncye tego zastępu wzbudziły za- 
chwyt. Cały zastęp wykonywał ćwiczenia jak jeden 
mąż. Następnie ćwiczyło 14 chłopców z Rożdzienia, 
ćwiczenia wolne z chorągiewkami. Ćwiczenia 40 
druhów górnośląskich z lancami i piramidy Soko- 
łów kraxowskich zakończyły ten zajmujący popis. 
Na zakończenie zlotu orkiestra zagrała „Boże coś 
Polskę*, „Z dymem pożarów* i „Jeszcze Polska 
nie zginęła“. Mslodyę pochwyciły tysiączne tłumy 
i poważne pienia hymnów narodowych uderzyły o 
sklepienia nieba. Zgromadzony tłam odśpiewał na. 
stępnie jaszcze wiele innych pieśni patryotycznych, 
poczem wstąpił na załmprowizowaną estradę drub 
dr Michalski i podziękował uczestnikom za liezny 
udział w zlocie. Drnhowi Michalskiemu odpowie- 
dział druh Firla, poczem przemówił dr Siemianow- 
ski. Mowca wspomniał o krzywdach, jakie się nam 
dzieją na Górnym Sląska, © wysiłkach naszych, 
które wróg chce zaprzepańcić, unieważniając wybór 
posła Korfantego, tego dziecka i brata ludu górno- 
śląskiego. O obowiązku stwierdzenia ponownie, Że 
się nie damy zgnieść i że przeriw woli naszej nie 
pozwolimy narzucić sobie nikogo innego. „Niech 
żyje Korfanty! Korfanty! Korfanty!* 

Poczem wstąpił na estradę oklaskami powitany 
górnośląski poseł Korfanty i w pełnem zapału prze- 


Z letnich siedzib. 


Maryenbad, 18 sierpnia. 

Karacyę swoją maryenbadzką uważać mogę za 
skończoną: widziałem już króla Edwarda! Tak, 
proszę Państwa, porządny kuracyusz maryenbadz- 
ki, — a ja za takiego pragnę nchodzić, — nie za” 
dawalnia się pięciokilowym upustem swego kada- 
weru, lecz do skompletowania karacyi musi się do- 
czekać przybycia króla Wielkiej Brytanii. Właśnie, 
gdy wczoraj w filii pocztowej w kolumnadzie sty- 
lizowałem depeszę do redakcyi „N. Reformy“ z za: 
pytaniem. kiedy usunięte będą śmieci z królewskie- 
go zamku na Wawelu, ponieważ kilku Anglików, 
chcących zwiedzić rezydencyę Piastów i Jagiello- 
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Wtorek, 22 Sierpnia 1305 


pałacyk dla Heleny Bogorskiej, artystki teatra No- | powinno to sobie Koło polskie zapamiętać. To 
wości, został wczoraj aresztowany. Jak stwierdzono | największe parlamentarne stronnictwo, dzisiaj 
i jak nię sam następnie przyznał, nie jest on sto- 
dentem, choć nosi mundur studenta, jednocześnie! większy kraj koronny, popierające mimisterstwo 
Gantscha we wszystkich jego + wolucyach, po- 
traktowane zostało gorzej od czechów, wygra- 


wykryto, 


żeńskia z panną Anielą Hoene, 


szóch 


Konfiskata na rzecz skarbu rewolucyjnego. 
W dzisiejszym „Naprzodzie* czytamy: W sprawie 
kasy powiatowej w Opatowie P. P. S. wydała za- 


wiadomienie następujące: 


„Podajemy do wiadomości ogóła, że w nocy z d. 
5 na 6 b. m. organizacya spiskowo-bojowa naszej 
partyi skonfiskowała z rządowej kasy powia- 
towej w Opatowie rubli 12.194 (dwanaście tysięcy 
Pieniądze te zostaną 
obrócone na dalszą walkę rewolucyjną 
sierpnin 


sto dziewięćdziesiąt cztery). 


zrządem carskim. Warszawa, w 
1905 r. Centralny komitet robotniczy P. P. S.*. 


Jak wiadomo, w tym samym caasie, co w Opa- 
nsiłowano rozbić państwowe kasy w Lou- 
bartowie i Węgrowie; w miastach tych jednak na- 


towie, 


pad na kasy nie pewiódł się. 


Nowy kościół katolicki ma być zbudowany, jak 
donosi „Biał. Wiest.*, w miastoczkn Rubieżewicach, 


w gub. mińskiej. Obywatei ziemski, Lenski, ofisro- 
wał na ten cel 5 tysięcy rubli. Ofiary skłedają rów- 
nież włościanie. 

Polonia za granicą. Instytut cakrowniczy w 
Glons (Belgia) ze stopniem inżyniera w roku bio- 
żącym skończyli następujący Polacy: pp. Antoni 


Łaciński (najw. odzn.), Konstanty Okaulicz (odzn.), 
Rudolf Guczquin (odzn.), Roman Baczyński, Edward 


Majewski, Mieczysław Olszamowski, Stanisław Dłu- 
goborski. 


Ofiary wody. W sobotę po południu utonął w 


Prusite w Tatarowie Wiiheim Hargesheimer, maszy. 


nista kolejowy. Przyjechał on pociągiem towarowym 
do Tatarowa, a mając godzinę wolnego czasu, udał 
Biọ wraz z całą partyą do Prutn, gdzie podczas 
kąpieii wskutek udaru sercowego życie zakończył. 
Łiczył 26 lat i uazajntrz, tj. w niedzielę miał się 
w Suczawie zaręczyć. — W Bystrzycy pod Woł- 


czyńcem utonął podczas kąpieli 18-letni Wasyl Lo: 
rv, robotnik z tartaku Liebiga i Spółki w Knihi- 
niuie wsi. — Henryk Kwiatkowski, były restaura- 
tor, przechodząc w niedzielę po południn w ubra- 
nin przez Bystrzycę tyśmienicką, utonął. 
lat 52. 


Wpisy do szkoły PP. Franciszkanek (przy ko- 
ściele św. Andrzeja) w Krakowie na rok szkolny 
1905/6 odbywać się będą d. 29, 30 i 31 sierpnia 
b. r. od godziny 9 do 12 przed południem i od 3 
do 6 po południu. Dnia 1 września uroczyste na- 
bożeństwo o godzinie 9, poczem odbywać się będą 
egzamina wstępne i poprawcze; — 2 września roz- 
pocznie się nanka o godz. 8. 

Mianowania. Minister handlu zamianował przy techni- 
cznym oddziale dyrekcyi budowy dróg wodnych między 
innymi komisarzami budownictwa: adjunkta budowni- 
ctwa lwowskiego miejskiego urzęda budowniczego Ka- 
rola Rykałę i komisarzów bndowu. kolei państwowych 
Jama Kwiatkowskiego i dra Fryderyka Pordesa. 

Adjunktami budowniotwa prowizorycznych adjunktów 
bndown. dla budowli państwowych Ntanisława Miinni- 
cha i Stanisława Wawrzkowicza, praktykanta bodown. 
dla budowli państwowych Izydora Sawickiego, prowiz. 
techn. urzędnika Władysława Pelczarskiego, adjnukte 
budown kolei państwowych Adama Milskiego i inżynie- 
ra przy gzlic, urzędzie bud. kolei dra Wacława Bali- 
okiego. 

Przeniesienia. Minister spraw wewnętrznych powołał 
koncepistę sanitarnego dra Leona Tyszkowskiego w Rud- 
kach do służby w ministerstwie spraw wewnętrznych, a 
lekarza powiatowego dra Kazimierza Mieroszewskiego 
przeniósł do Limanowej 1 lekarza powiatowego dra Leo- 
polda Haina z Limanowej do Rudek 


Składki. Dla ofiar wojny z Królestwa Polskiego zło- 
Żyli: A. Bahr 7 K, zebrane w domu p. Lisowskiego w 
Bierszy przy pożegnaniu p. 3. Koerbera; A. Tolski 16 K 
8% h, jako połowę czystego mysku z wieczora „Trzech 
wieszczów", urządzonego w Wojniczu 13 b. m. 

Repertoar operetki lwowskiej w Krakowie. 

We wtorek: „Lysistrata“, operetka w 8 aktach Pawła 
Linckego. 

We środę: „Narzeczona milionerka" (przedostatnie 
przedstawienie). 

We czwartex: „Małżeństwo na żart” (ostatnie przed- 
stawienie). 

Repertoar teatru miejskiego. 

W sobotę: „Wesele“ 

W niedzielę: „Kościuszko pod Racławioami“. 

W poniedziałek: „Tamten“. 

We wtorek: „Dziady* 

We środę: Rewizor z Petersburga". 

We ozwartek: „Kordyan*. 

W piątek: „Na zawsze”. 

W sobotę: „Urzędowa żona”. 

W niedzielę: „Ksiądz Marek“. 

Z kalendarza. We wtorek 23 sierpnia: Tymoteusz:, 
Hipolita i Anto ina; we środę 24 sierpniu: Filipa Be- 
nic. w. i Walerego; we ozwartok 34 sierpnia: Bartło- 
mieja ap. 

Wach" słońca 2x sierpnia o godzinie 4 min. 41, za- 
chód o godz. 6 m. 45; dlagońć dnia godzin 14 m. 04. 

Z krakowskiego obserwatoryum. Duia 20 sierpnia ter- 
mometr doszedł od 18'5 do 226 C.; barometr w:hażł się. 

Dnia 21 sierpnia o godzinie 7 rano stan barometru 
7489 mm, termometru 1'6 C.; wiatr zachodni, 

Frzepowiednia dla Galicyi zachodniej na 21 sierpnia: 
przeważnie pochmurno, wietrzno, chwilami drobny deszcz. 


E WSO O ROZEOEZ a | BED EDDAOREDÓH 


B. Gabryelska (Kraków) 
kupuje, sprzedaje i najmuje — fortepiany, pia- 
nina, harmonie i piamole — krajowe i zagra- 
niczne — nowe i przegrane — za gotówkę i 
spłaty — bez zaliczki. 


nana c — ZE NPA 
Ostatnie wiadomości. 


— Ostatnia nominacya członków 
Izby panów wywołała w kraju powszechne 
niezadowolenie. Na 32 nowych parów jest Po- 
laków tylko dwóch, podczas gdy Niemców jest 
24, a nawet Czechów jest czterech. Ta nomi- 
nacya wykazuje prawdziwy kurs polityki mini- 
sterstwa Gantscha. Ten premier uchodzi i u- 
chodzić chce za szczerego Austryaka. Otóż an- 
stryackość n niego, to niemieckość z drobnemi 
ustępstwami na rzecz narodowości nie niemie- 
ck ch. Podczas gdy w Izbie niższej, mimo or- 
dynacyi wyborczej, na największą korzyść Niem- 
ców przykrojonej, Niemcy są w mniejszości, to 
w Izbie wyższej dostaje im się z nominacyi 
trzy czwarte miejsc. Jest to poprostu 
skandal polityczny. za który należałoby rządo- 
wi przy sposobności odpłacić. W szczególności 


iż zbierał na cele najróżnorodniejsze i 
często otrzymywał sumy znaczniejsze, które trwonił. 
= Nowy kurator okręgu naukowego warszsw- 
sklego. Czytamy w „Kuryerze Warszawskim“: We- 
dług źródeł prywatnych, kuratorem okręgu nauko- 
wego warzrawskiego w miejsce Szwarca ma zostać 
kurator okręgu kijowskiego. Bielajew, były pro- 
fesor uniwersytetu warszawskiego, b. dyrektor in- 
stytutu leśno-agronomicznego w Nowo-Aleksandryi. 

Slub. P. Zenon Przeamycki, redaktor miesięczni- 
ka „Chimera“, poeta i estetyk, zawarł śluby mal- 
Warszawianką. 
Obrzęd zaślubin odbył się w Chlavennie, we Wło- 


Liczył 


najbardziej dynastyczne, 


żających pięściami ministerstwn Gantscha. 


dził się na takie zlekceważenie kraju? 


i innych kierunków, jak tylko te, które hr. 
Stadnieki i hr. Wodzicki reprezentują ? 


kronika lwowska. 


Lwów, 21 sierpnia. 


Z Akademii weterynary! we Lwowie. Rekto- 
rat Akademii weterynaryjnej we Lwowie ogłasza 
konkurs na 5 posad asystentów przy klinice 
chorób wewnętrznych i chirurgicznych, przy kate- 
drze hodowli, anatomii patologicznej i przy szkole 
podkowania, oraz konkurs na 3 demonstratary 
przy klinice wewnętrznej, chirurgicznej i aptece za- 


kładowej. 


do ogłoszonych konknrsów. 


W sprawie drożyzny mięsa odbyło się we 
miejskiej pod prze- 
wodnictwem prezydenta Michalskiego. Przybyli także 
przedstawiciele korporacyi rzeźników, a jej prze- 
wodniczący p. Żytny starał się paturalnie udowodnić, 
Radny miasta 
Czarnecki podniósł myśl założenia jatek miejskich 
dla wyrąbu mięsa tańszego prowincyonalnego. Radca 
magistratu Hobgarski wykazał, że sprawa drożyzny 
mięsa we Lwowie ma przyczyny ogólniejszej natury 
i radził otworzyć granicę dla bydła rumuńskiego 
l rosyjskiego, chocia} przedstawia to poważne nie- 
Dr Miko- 
łajski stwierdził istnienie trzech kategoryi powodów 
drożyzny mięsa: ogólne, przygodne i lokalne. Na 
razie można usunąć tylko przyczyny lokalne, to 
jest nadużycia pośrednictwa w ten sposób, że gmina 


Lwowie poałedzenie komisyl 


że ceny mięsa nie są wysokie (!). 


bezpieczeństwo ekonomiczne dla kraju. 


obejmie w swe ręce pośrednictwo między konsu- 


mentami a producentami. Po przemowie kilku jeszcze 
mowców postanowiono wniosek o utworzenie 
jatek mięsnych dla wyrąbu mięsa pro- 


wincyonalnego przekazać magistratowi. 
Szkariatyna szerzy się w okolicach podmiejskich 


statnich czasach liczba wypadków szkarlatyny. — 


dzieci, chorych na szkarlatynę, leży w łóżeczkach 
po dwoje dzieci, 
epidemicznych. 


i Rosyi 1 zaboru rosyjsKiegO. 


Według wiadomości, jakie nadchodzą z Ro- 
syi, ogłoszenie carskiego manifestu konustytu- 
cyjnego nie wywołało tam nigdzie widoczniej- 
szych objawów radości lub zapału. Publiczność 
zachowywała się przeważnie obojętnie. I dziwić 
się temu nie można. Manifest carski jest prze- 
cież tylko małym zadatkiem swobód konstytu- 
cyjnych. Do rzeczywistej konstytucyi brakuje 
jeszcze dużo, brakuje nietykalności osobistej 
obywateli państwa, brakuje zupełnej wolności 
głosu, prasy, zgromadzeń i stowarzyszeń, bra- 
kuje wreszcie zrównania wszystkich warstw lud- 
ności tak co do obowiązków, jak i praw wzęglę- 
dem i wobec państwa. Wielkie rozczarowanie 
i rozgoryczenie wywołał zaś fakt, że równo- 
cześnie z manifestem konstytucyjnym nie ogło- 
szono zapowiedzianej również politycznej 
amnestyi. 

Odczytanie manifestu w senacie odbyło się 
bez wszelkiej uroczystości w obecności zaledwie 
kilku członków. Innych, bawiących na wilegia- 
turze, nie wezwano na akt ten do Petersburga. 

Koła socyalistyczne i radykalne zapowiadają 
dalszą walkę wobec wykluczenia szerokich 
kół ludności od prawa wyborczego. 


(Telegr. „Nowej Retormy" z 21 sierpnia). 


Sprawa szkolna w Królestwie. 


Petersburg. Z najlepszego źródła dowiaduję 
się, że koncesye na prywatne szkoły polskie 
nie będą wydawane dopóki dyrektorzy 
gimnazyów rządowych nie złożą raportów o ilo- 
ści podań. Gdyby młodzież do sżkół dawnego 
typu powróciła, koncesye nie będą wyda- 
wane. Natomiast jeżeli dotychczasowy bojkot 
Szkoły rosyjskiej będzie utrzymany, konce- 
sye mają być wydawane bez przeszkód. 
Chwila obecna jest najważniejszą. Słabość 
i chwiejność i małoduszność mogą zniweczyć 
zwycięstwo. Dałsze utrzymanie strejku nie jest 
jaż tylko wytrwaniem na raz powziętym stano- 
wisku — ale jest koniecznym i jedynym 
sposobem pomyślnego zakończenia sprawy. 


Protest Warszawy. 


Warszawa. Na dzień dzisiejszy zapowiedzieli 
gocyaliści strejk ogólny celem manife- 
stacyjnego protestu przeciwko wyda- 
nemu ukazowi o Dumie państwowej. 


Aresztowania socyalistów 

Warszawa. Kiedy wczoraj socyaliści odbywali 
tajne zgromadzenie w domn przy ulicy Moko- 
towskiej, przybyła policya i uwięziła 27 
uczestników. Jeden z nich usiłował zbiedz 
przez dach, skąd do ścigających go żoł- 
nierzy dał 11 strzałów. Następnie próbo- 
wał skończyć samobójstwem, został jednakowoż 
także uwięziony. 


Najważniejszym wypadkiem z ostatniej doby 
jest interwencya Roosevelta w sprawie roko- 


NOWA 


reprezentujące naj- 


Nasuwa się pytanie, czy minister-rodak zgo- 


Jeszcze pod innym względem wykazuje się 
różnica w traktowaniu naszego kraju i krajów 
innych. Z Galicyi powołuje się na członków 
Izby wyższej tylko członków wysokiej szlachty, 
na ziemi gospodarującej, w innych krajach także 
przedstawicieli nanki, sztuki, przemysłn i han- 
dlu. Czy u nas oprócz hrabiów niema już innych 
ludzi znaczących, czy niema innych interesów 


Termin do wnoszenia podań upływa a dnism 15 
września 1905. Podania należycie ostemplowane 
i zaopatrzone w potrzebne doknmenta (metrykę, 
świadectwo studyów weterynaryjnych, dyplom leka- 
rza weterynaryjnego) należy wnosić do grona pro- 
fesorów na ręce rektoratu Akademii weterynaryi, 
gdzie też otrzymać można wszelkie wyjaśnienia co 


Lwowa, jak w Kleparowie, Zamarstynowie i Znie- 
sienin; również i we Lwowie zwiększyła się w o- 


Wobec przepełnienia na oddziale zakaźnym sxpita- 
liku św. Zofii, gdzie w salach, przeznaczonych dla 


istnieje zamiar otwarcia baraków 


Wojna czy pokój. 


RRPORME 


szcze, że Roosevelt nie będzie wpływać na bieg 
rokowań, tymczasem prezydent Stanów Zjedno- 


może co do niej nadejść „dementi*. 


dżuryi. 
(Telegramy .N. Reformy‘ z 21 sierpnia). 
Naprężenie w Pertsmouth. 


wiadomość, że pomiędzy obnstronnymi delegata- 


żądań, a mianowicie od żądania wydania jej 


skiej morskiej zbrojnej 


Azyi. 


siły 


cenie kosztów wojennych. 
ten cel ma Rosya otrzymać w  zaciągnięt 'j 


odrzuciła. 


układy nle zostaną zerwane. 


zmalał. 


dn rozjemczego. 
Japońska rada gabinetowa. 


z którym odbył długie posiedzenie. 
Rosen u Roosevelta. 


rzystwie Kudassay do Magnolii. 
tem udał się tam także Witte. Uchodzi 
burga, jak i do Tokio z prośbą. aby okazano 
ducha pojednawczego i nie dopuszczono do za- 
kończenia bezowocnej konforencyi pokojowej. 
Sądzą dalej, że Sachalin zostanie oddany. 
Z drugiej strony przeważa mniemanie, że jeżeli 
Japonia nie porzuci żądania odszkodo- 
wania wojennego, nie będzie mogło 
przyjść do skutka porozumienie. De- 
cyzya leży zatem w Tokio. 

Portsmouth, . Bar. Rosen nie odjechał, jak 
sądzono, da Magnolii, ale po drodze przesiadł 


się do innego pociągu i udał się do Oyster- 
bay. Dziś wieczór będzie jednak n Roosevelta. 
Podróż tę uważają za oznakę, że Roosevelt 


się stara zapobiedz zerwaniu stosunków. 

QOysterbay. Wczorajszy pobyt Rosena u 
Roosevelta trwał jednę godzinę. (Rosen 
przybył na zaproszenie ze strony prezydenta 
Stanów Zjednoczonych. Przyp. red.) 

Oysterbay. (Binro Reutera). Jak słychać, pre- 
zydent Roosevelt przad zaproszeniem do siebie 
br. Rosena zapewnił się o czynnem i gorącem 
poparciu Niemiec, Anglii i Francyi oraz po- 
rozamiał się z cesarzem Japonii. 

Portsmouth Przyjmują za rzecz pewną, że 
podczas odwiedzin br. Rosena u prez. Roose- 
velta poruszoną została kwestya sądu roz- 
jemczego. Nie jest jeszcze jednak rzeczą 
wiadomą, czy prezydent Roosevelt zapropono- 
wał sąd rozjemczy dla rozstrzygnięcia wszy- 
stkich artykułów, lecz uważają za rzecz praw- 
dopodobną, że albo zaproponował dla kwestyi 
odszkodowania wojeunego, albo oprócz 
niej także dla kwestyi odstąpienia Sa- 
chalinu. 


Interwencya Roosevelta. 


Oysterbay. Rosyjscy delegaci pokojowi 
z Portsmouth przybędą tu dziś wieczór lab ju- 
tro rano, aby na bezpośrednie wezwanie Rovse- 
velta z nim odbyć konferencyę. Wezwanie to 
nastąpiło wczoraj wieczór. Roosevelt odbył 
przedtem narady z Kaneko. Szczegóły tej roz- 
mowy nie są znane, a to wiadomo, że prezydent 
jak najusilniej się stara doprowa- 
dzić delegatów do porozumienia zadowal- 
niającego obie strony walczące, aby przeszko- 
dzić ostatecznemu zerwania. 

Portsmouth. Przybyli tn rosyjscy człon- 
kowie kenferencyi pokojowej wyrazili zdanie, 
że w danych stosunkach nataralnem jest wkro- 
czenie Roosevelta i że istnieje także nadzieja, 
że krok Roosevelta sprowadzi do 22 b. m. 
zmianę w położeniu. W kołach japońskich 
myśl wmięszania się neutralnego 
położenia prawdopodobnie wywoła zniechę- 
cenie. — Wybitny członek japońskiej misyi o- 
świadczył, że Tokio jedynie jest miej- 
scem, gdzie wpływ może być awień- 
czony skutkiem. 


Powrót Wittego. 


Portsmouth. Witte wczoraj wieczorem po- 
wrócił z Magnolii. 


Rokowania pokojowe. 

Paryż. „Matin* donosi z Portsmouth, że Witte 
oświadczył w interviewie, iż czuje się zobowią- 
zanym i jest wdzięcznym prezydentowi Roose- 
veltowi za jego starania, ale różnica zdań po- 


wań pokojowych. Do nie dawna zapewniano je- 


czonych niespodziewanie i z własnej inicyaty- 
wy wystąpił czynnie jako pośrednik względem 
obu stron. Czy interwencya ta przyniesie pożą- 
dany reznltat, wkrótce się okaże. Zresztą sama 
ta wiadomość mie jest zupełnie autentyczną i 


Z placu boju donosi generał Liniewicz, że 
oddział rosyjski rozbił bandę Chonchuzów. — 
Poza tem „zwycięstwem“ spokój panuje w Man- 


Londyn. Z Portsmonth w Ameryce nadchodzi 


mi do układów pokojowych powstało silne na- 
prężenie. Witte otrzymał podobno instrukcye z 
Petersburga, wykluczające wszelkie dalsze ustęp- 
stwa na rzecz niezałatwionych jeszcze postu- 
latów japońskich. Słychać dalej, że Roo- 
sevelt, który dotychczas przebywał w Oyster- 
bay i na pozór nie mieszał się do układów, 
obecnie rozwijaznów żywą akcyę pośre- 
dniczącą. Konferował on kilkakrotnie w o- 
statnich dniach z mężem zaufania mikada bar. 
Kaneko i miał rzekomo nakłonić Japonię, iż- 
by odstąpiła od dwóch nie oportunistycznych 


internowanych w neutralnych portach okrętów 
rosyjskich i od postulatu ograniczenia rosyj- 
na wschodzie 


W zamian za to pragnie podobno nakłonić 
Rosyę do odstąpienia Sachalinn i do 
zgodzenia się w zasadzie na zapła- 
Środki na 


w Ameryce nowej rosyjskiej pożyczce. 
Według innej wersyi Roosevelt zaproponował 
podobno, ażeby kwestyę Sachalinu i odszkodo- 
wania przedłożono sądowi rozjemczemu. 
Rosya oświadczyła rzekomo gotowość przyjęcia 
tej propozycyi, Japonia natomiast stanowczo ją 


Mimo to delegaci japońscy ufają jeszcze, że 
pokój przyjdzie do skutku. Sato oświad- 
czył nawet, że stawia 5 przeciwko 1 — że 


Paryż. Tutejsze wydanie „New Jork Heraida* 
donosi z Portsmouth, że opór przeciw sądo- 
wi rozjemczemnu w sprawach spornych nieco 
Wedle twierdzenia Wittego Rosya 
gotową byłaby zgodzić się na ustanowienie są- 


Tokio. (Biuro Rentera). Rada gabinetowa od- 
była wczoraj przed południem pod przewodni- 
ctwem prezydenta gabinetu Kaczury dłaższe po- 
siedzenie, które trwało do 1 pe południn. Na- 
stępnie przyjął Kaczura angielskiego posła, 


Portsmouth. Bar. Rosen odjechał w towa- 
Zaraz po- 
za 
pewne, że Roosevelt zwrócił się tak do Peters- 


między Rosyą a Japonią w sprawie oddania 
Sachalinu i odszkodowania wojennego jest tak 
wielką, że porozumienie jest niemożliwem. Zą- 
dania Japonii wydają się Wittemu wprost obra- 
zą dla Rosyi, a Rosya pod żadnym warunkiem 
nie może się zgodzić na kompromis w tej mie- 
rze. — Z drugiej strony oświadczył pewien ja- 
poński dyplomata, że Japonia ani na jotę nie 
może ustąpić. Wobec tego nieuniknionem 
jest zerwanie rokowań. 


„Zwycięstwo“ rosyjskie. 
Poteraburg. Według telegramu Liniewicza 
z 16 b. m. wojsko rosyjskie pobiło koło Hai- 
lungczen oddział Chunchuzów. Między innymi 
zginął dowódca bandy i 2 Japończyków. 


Wynparci z Korei. 

Londyn. „Daily Telegraph“ donosi z Tokio 
pod datą 19 b. m: Mimo silnych deszczów ma 
szerują Japończycy w północnej Korei 
naprzód. Rosyanie opuścili szańce, przeszli 
rzekę Tumen ł zostali wyparci na północ. Po 
drodze spalili jednak za sobą mosty. Wedłag 
wszelkiego prawdopodobieństwa na południe od 
rzeki Tamen nie ma już żadnych od- 
działów rosyjskich. 


Z Sachalinu. 


Petersburg. Petersburska agencya telegrafi- 
czna donosi z Gotsiadan z 19 b. m: 3 rosyj- 
skich oficerów, którzy z wielkiem niebezpie- 
czeństwem przybyli tu z Sachalinu, donieśli, że 
rosyjski oddział zajął punkt, tradny do zdoby- 
cia, a wspierają ich gorliwie więżniowie. 


Zabranie okrętu rosyjskiego. 


Tokio. Komendant eskadry, wysłanej na Kam- 
czatkę, donosi, że 13 b. m. zajął w porcie Pe- 
tropawłowsk rosyjski okręt transportowy „An- 
stralia*. 


Finanse iaponii. 


Paryż. „Echo de Paris“ zamieszcza dłuższą 
relacyę o stanie finansów japońskich, która nie 
pochodzi wprawdzie z japońskich kół oficyal- 
nych, jednakże od osobistości nadzwyczaj do- 
brze poinformowanej. Relacya ta, która przed- 
łożoną została carowi. ma stwierdzić, że zasoby 
japońskie są wyczerpane i że Japonia tylko za 
pomocą pożyczki może wojnę dalej prowadzić. 
Pożyczki jednak, jakie Japonia zaciągnęła, u- 
dzielone jej zostały w tej nadziei, że po doj- 
ściu do skutku pokoju Rosya zapłaci Japonii 
odszkodowanie wojenne, gdyby Rosya odmówi- 
ła zapłaty tego odszkodowania, wówczas Japo- 
nia byłaby wprost zgubioną. 


R CAE O OE 
- Pelefyniezne i telegraf iczae 
wiadomości „N. Reform;y' 


z dnia 21 slerpnla. 


Szoproń. Przem»wiał tu na zgromadzeniu o- 
koło 8000 osób poseł Apponyi. Przyszło do 
starcia z socyalistami, których wyparto z ze- 
brania. Policya aresztowała 18 osób. 

Paryż. W miejsce zmarłego ks. Pasquier zo- 
stał wybrany do senatu bez kontrkandydata 
Leon Bourgeois. i 


Rada koronna w ischi. 


Wiedeń. Minister spraw zagranicznych hr. 
Gołuchowski i prezydent gabinetn bar. 
Gautsch ndali się wczoraj do Ischl, gdzie 
dziś rano byli na audyencyi u cesarza. Nastę- 
pnie przyjął cesarz także wspólnego ministra 
wojny gen. Pittreicha, który przed wyja- 
zdem odbył dłuższą konferencyę ze wspólnym 
ministrem finansów. Prezydent gabinetu węgier- 
skiego gen. Fejervary wyjeżdza do Ischl 
dzisiaj, a jutro ma mieć andyencyę u cesarza. 
Te równoczesne niemal audyencye sprawiają 
wrażenie rady koronnej i dotyczą rzekomo de- 
legacyi. Słychać, że korona zamierza raz je- 
szcze popróbować, czy nie powiedzie się 
utworzyć parlamentarnego gabine- 
tu na Węgrzech. W tym celu rozpoczną się 
wkrótce rokowania z węgierską koalicyą opo- 
zycyjną, których przedmiotem będą głównie 
sporne kwestye wojskowe. Gdyby je- 
dnakże rokowania te znów rozbić się miały, 
gdyby wskutek tego wybór delegacyi węgier- 
skiej okazał się niemożliwym, rząd anstryacki 
stosownie do postanowień, pewziętych w Ischl, 
przedłoży anstryackiej Radzie państwa usta- 
wę, upoważniającą go do wyznacze- 
nia funduszów na wspólne wydatki 
w wysokości kwoty, ustanowionej w rokn 
1904. Po stronie węgierskiei dostarczenie fun- 
duszów równej w wysokości tej kwoty wziął 
na siebie na własną odpowiedzialność obecny 
gabinet. 


Konferencya cłowa. 


Wiedeń. Przybył ta węgierski minister han- 
dlu i konferuje z austryackim ministrem handlu 
bar. Callem. Przedmiotem obrad ma być ewen- 
tualne odbycie wspólnej konferencyi 
cłowej. | 


Demonstracya czeska. 


Opawa. W Kyleszowicach odbył się wczoraj 
wielki wiec Czechów. Do godziny 6 spokój 
nie został zakłócony. Po wiecu kilkutysięczny 
tłum częścią piechotą, częścią na wozach ru- 
szył z chorągwiami ku Opawie. — Chciano się 
przedrzeć przez zamknięte kordonem wojsko- 
wym ulice, wojsko jednak siłą zmusiło tłam do 
rozejścia się. Jeden wóz zdołał się przedrzeć 
przez kordon, przyczem jeden koń został za- 
kłóty, a jeden żołnierz lekko raniony. O godzi- 
nie 8 wieczorem prawie wszyscy uczestnicy 
wiecu opuścili Opawę. Ogółem uwięziona tylko 
3 osoby. O godzinie 11 w nocy nastał zupełny 
spokój. Koło „Besedy* pozostawiono kompanię 
strzelców dla dalszego utrzymania porządku. 


Dymisya Leutweina. 


Berlin. Cesarz Wilhelm zezwolił na udziele- 
nie dymisyl gubernatorowi niemieckiej poła- 
dniowo-zachodniej Afryki Lentweinowi a 
jego następcą zamianowai generalnego konsula 
Lindequista. Prawdopodobnie w październiku 
obejmie Lindeqnist nowe swe stanowisko. 


Przyszły prezydent. 
Paryż. Kilka dzienników widzi w wybranym 


ir 190. 8 


onegdaj na członka senata Leonie Bourgeois 
przyszłego prezydenta republiki. 


Spisek na życie sułtana. 

Konstantynopol. Wykryte w Smyrnie armet - 
skie sprzysiężenie świadczy, że ostatni zamac!: 
w Iidis, był tylko począrkiem wielkiej 
planowej działalności sprzysiężenia. — 
Wobec tego, że znaleziono wiele materyałów 
wybuchowych w rozmaitych miejscach obawie- 
ją się masowych zamachów w dzień uroczyste 
ści wstąpienia sułtana na tron tj. dnia 1 wrze 
śnia b, r. Chrześcijańska ludność Smyrny obs- 
wia się natomiast rzezi ze strony ludności ma- 
hometańskiej. Jak słychać, Ildis ma być obwie- 
dziony murem wokoło i zupełnie izolowany. Bu- 
dynki sąsiednie będą zdemolowane. 


Spisek armeński. 

Konstantynopol. Nadeszła tutaj listowna wia- 
domość, że w Smyrnie odkryto sprzysiężenie 
armeńskie. Znaleziono 80 maszyn piekielnyct 
z przyrządami zegarowemi, 48 bomb dynamito: 
wych. tudzież znaczną ilość materyałów wybu- 
chowych i przyrządów z przewodami. Uwięziono 
przeszło 100 osób, pomiędzy któremi mają być 
trzej przywódcy spisku. 


Pożyczka chińska. 

Londyn. „Morning Post“ donosi z Szangaju 
Wedle telegrama z Pekina, Chiny podjęły w Bel- 
gii pożyczkę 12 milionów franków ma 
budowę kolei. 
|do cJÓEERE ob o E zali 

tópowiedzialny radakto!: 
Władysław Prokesch. 
Wydawca: 
Micha? KMomopłińsiai. 


WADEĘERGŁKŁA NIE. 
(Arugkaky w tym daisie nie pochodzy or 
Podat ayt ) 


Wszech nauk lekarskich 


Dr Mieczysław Nartowski 


specyalista chorób nerwowych 
ulica św. Anny, L. 
ordynuje od godziny 3—4 po południu. 


Szkoła fortepianowa 


Eugenii Rosenberg 


w Krakowie, ulica Zyblikiewicza, L- 7. 
Rozpoczęcie nank z duiem 1 września. 


Zakopane. 


Willa do wynajęcia przy ulicy Zamojskie- 
go, zaopatrzona na zimę. Położenie sioneczne 
Warunki przystępne. Zgłoszenia tamże, nr 97. 


2, 


PENSYONAT mój znajduje się obecnie przy 
ulicy Karmelickiej, |. 24. Pokoje wygodne, ła- 
zienki. Ceny nmiarkowane (zwłaszcza przy ugo- 
dzie na czas dłuższy, np. dla osób kształcących 
się, lub mieszkających stałe w Krakowie). 


169 7 A. Borońska. 


Przy grach i zakładach, przy składkach i zapisac” 


pamiętajmy 


( Towarzystwie „Szkoły lodowe”. 


Kursa telegraficzne. 


wieweż, 21 sierpnia. 


Akcyz abuifyackiego Zakiedc tiredpiowy, TERTA 
Akoye węgierskiego Cakładn kradytowogo 768 akcy 
Augickenzu 81475 Akoye Umozbeusa KBl-- Ake., 


LAnderbanxu 158— Atuye Buakvorsiiu KGUB09 Aluy 
Bodencradit 1083: . akore Qalcyjakisyc barre tipos- 
omego 166—. Akoye kolei panstwowych 67676 Akay 
kolei południowa; 91-96. akoyo kale! Atherina! «48 9A 
Akoys kolei półncsnej 6850 Akcyć kolol czeratowie 
okie! 688—, Akaye Alyiny 88926 Akcye Rims Murazyi 
564 25, Akcyc Praskiego Towaraysitwe ¿ciasnego 8748 —. 
Akcye Fabryki broni tòs —. Azcye Perockie tytoniowe 
880'—-. Akoyc Galicyjskiego Karpnukiego Towarzyttwe 
naftowego 930 Obliysoy.e węgierskie incGemnisstyjna 
3840, Renta majowa 100 55. Rantz karonowe ausirynoda 
100'50 Panta koronowa węgierska Pó'50, 55 1, Listy 
(Towaraystwa kredytowego siercekiego 10602. 30/, Listy 
Banke Mpotocsnogo SW, A'a“, Listy Benka hipote 
osnago 101'77. 6/, Listy banzu biputecenogo 11250. 
4%, Lirty Banko krajowago L00 —. 4", Lirty Faske 
krajcwago 10917., 5%, komuzulza cbligacye Banku krs- 
jowego ——. 4*, galioyjskie obligacyć propinacyjne 
1006. a*%,,galicyjaka połyczku krajowa s 1800. 4975, 
4"/, Pożyczka zniaska Lwowa »8'90, Dory turockie 141/50, 
Marki 117:27. Ruble 358 — 

(mkler stały 21/60 do 2110. Spirytus bez interesu 
39'40 do 39:60. Nafta niecmieniena 

Usposobienie: Przy spokojnym przebiegu silne kursa, 
tylko mało wachające koleje w oczekiwaniu bardziej o- 
żywionej kampanii bardziej pożądzne. 

Gennik izby bancłowe] | przemysłowe! 
w Krakowie 
%1 sierpnia (goda. | x» yawrdnie ! 

l Walwiy. pieu 
= 238 — 
116 RO 
16 
08 


iäti 
3654 
iir 


Rupe papierowa — 
Marki niemieckie 
Frank: papiorowe 
Dwudsiesiośrankówki w słocja 


HH. Listy zabizwew 
4%, Listy sastawne prem. Ranku hipot. 118 
4,97, Liaty zartewuc banku hbipotecen. 100 
t G] 


aj „ , n ; 
PYCHA Listy zastawne Banku krajewago 151 
4*/, ldsty zzstawne Bankr krajowego . 
a*j, Listy zast. gal, Tow kred. ziem. nieok. 
Weta k 5 „ 4£-łoim 
4%, A „ f5-letm, 5 
ii. Obliganye I peżyczki, 
a'j, Gmioyjskie oLiigacyc propinacyjne 
40/, Pożyczka krajowa s r. 1884 T 
45/, Fosyryia miącia Lwowa 
4*/,%, Pożyczka miasta Lwowa . 
5, Obligacye komaocalne Bantu kraj. 
4:70. Obligacye komun. Benka Kraj. 
40/, Obligacye kolsjewe ; 

N. Lety. 
Losy miasta Krakowa Po 69 

V. Akoye. 
Akoye Banku hipotecznego we Lwowie 565 
Akoye Banka Gal dla h. i p. w Krak. — 
| Akoyo kolei Lwów-Czerniowceo-Jaaay , 580 


VI. Pubilpzne zapisy Gługe. 
4'/,9%/, wspólna renta papierowa . 160 45 
4'i l- wzpółn» renta srehrDe 100 35 
4°/, renta koronowa kastryacka . , 100 40 
4'/, renta koronowawęgierska .. . , 86 50 


(IĘCOWA. 


W ciężkiem nieszczęściu i żala po stracie 
najdroższej matki ś. p. Filomeny Udzielewej, 
znscznem ukojeniem smutku były dla rodziny 
powszechne objawy współczucia. Toteż speł- 
niając serdeczny obowiązek, przesyłamy tą 
drogą Drowi Albinowskiemu za troskliwą i 
prawdziwie przyjacielską opiekę nad chorą, 
naszępnie Wielebnemn Duchowieństwu prze- 
dewszystkiem ks. kanonikowi katedralnemn 
Krupińskiemu, ks. Profesorowi Sadowskiemu i 
ks. Filakowi z Podgórza, oraz Gronu Księży 
Kanoników regnularnjch „Bożego Ciała” za 
bezinteresowny udział w pogrzebie, a w końcn 
licznie zebranemu Nauczycielstwu z Podgórza 
i okolicy, jakoteż Przyjaciołom i Znajomym 
najgłębsze i gorące wyrazy podziękowania. 

W Krakowie, 16 sierpnia 1905. 


2859 Rodzina. 
iil, żonaty, bezdzietny, z 19 
Ogrodnik letnią praktyką poszu- 
kuje posady w Galicyi lub zagranicą. 
A. N., Kraków, Senacka 9, III piętro. 
2858 1 3 


Dla I5-letniej panienki 
poszukuję od 1 września umieszczenia z£ tro- 
skliwę opieką, wiktem i opraniem w inteii- 
gentnym domn, gdzie jest fortepian wolny do 
ćwiczeń. Zgłoszenia do 28 b. m. przyjmuje 
J. Sowiński w Andrychowie. 9851 1 2 


u. * 

Grzyby młodziutkie 
główki, we winnym occie i korzeniach wybor- 
nie marynowane, w baryłkach 6'/, kg. za 9 K, 
3 kg. za 5 K, oraz grzyby suszone, bardzo 
dobre, białe, azyste | ky. za 6 K, 6 kg. za 
28 K wysyła za zaliczką Antonin Koste- 
lecky ve fvratouchu 175, p. Svratka 

(Czechy). 2850 1 8 


Zarząd hotela Drezdeńskiego przyj- 
mie zaraz rut. 2855 1 3 
pokojową 


biegłą w języku niemieckim. 


Zarząd 
Towarzys=wa Wzajemnej 
Pomocy Pracowników 
handlowych i przemysło- 

wych m. Warszawy 

niniejszem przypomina, że z d. 1 
grudnia b. r. upływa ostate- 
czny„termin składania prac na kon- 
kurs_ ogłoszony na napisanie w jẹ- 
zyku polskim: „Zasad Koresponden- 
cyi Handlowej z Przykładami“. — 
Nagroda rb. 600. Bliższe informacye 
w kancelaryi Towarzystwa. 2862 


Dla młodzieży 


kształcącej się w Krakowie wygodne 
umieszczenie. Fortepian w doma. H. K. 
ul. Stachowskiego l. 12, I p. 2849 13 


Studenci 


zmajdą umieszczenie z zupełnem ntrzy- 

maniem. Warunki przystępne. Konwer- 

sacya francuska bezpłatnie. Fortepian 

na miejscu. ZD Młyny 3, I piętro. 
2841 1 


| ML4 
Miód pszczelny 
świeży, tegoroczny lipcowy, posyłam najtanisj 
pocztą w 5 kg. blaszankach wraz s opakowa- 
niem i opłatą pocztową za 5 K50h. Miód jest 
z m:j własnej pasieki, dlatego ręczę za czystość. 
P. STELMACH, Bosnów, p. Siemikowce. 
2845 1 10 


L. 1982. 


Obwieszczenie. 


Celem zabezpieczenia dostawy nafty 
i oleju rzepakowego w roku 1906 ogła- 
sza się licytacya ofertowa. 

Zapotrzebowanie roczne wynosi około 
4000 klg. nafty i około 2000 klg. oleju 
rzepakowego. 

Oferty zapieczętowane i stemplem na 
1 koronę opatrzone, należy wnosić naj- 
dalej do LI września 1905 do c. k. 
Dyrekcyi zakładn kary w Wiśnicza, 
gdzie też poprzednio złożonem być win- 
no wadyum w kwocie 100 koron. 

Ceny należy podawać z dostawą do 
zakładu kary w Wiśniczu lab też loco 
dworzec kolejowy w Bochni. 


Wiśnicz, dnia 17 sierpniu 1905. 
C. X. Dyrekcya zakładn karnego w Wiśniczn. 


L. 1982. 


Obwieszczenie. 


Celem zabezpieczenia dostawy drze- 
wa opałowego w roku 1906 ogłasza się 
licytacyę ofertową. 

Zapotrzebowanie roczne wynosi około 
1700 m.” drzewa miękkiego (świerko- 
wego, sosnowego lub jodłowego) i około 
100 m.* grzewa bukowego. 

Oferty zapieczętowane i stemplem na 
1 koroną opatrzone, należy wnosić uaj- 
później do dnia 11 września 1905 
do c. k. Dyrekcyi zakłada kary w Wi- 
śniczu, gdzie też poprzednio złożonem 
być winno wadynm w kwocie 600 ko- 
ron w gotówce lub papierach warto- 
ściowych. 

Ceny mają być podane z dostawą do 
zakładu kary w Wiśnicza. 


Wiśnicz, dnia 17 sierpnia 1905. 


C. L Dyrekcja zakładu karnego w Wiśnicza. 


2846 


2847 


trawienia. 


rozwolnieniu i t. 


Połecana przez tysiące lekarzów w kraju i zagranicą. 


Wolna inteligentna osoba obej- 
mie zarząd domu u 
starszego wdowca. L. poste restante 
Przemyśl. 2875 


2 Studentów 


lub 2 panienki przyjmie b. nauczyciel- 
ka z całem utrzymaniem. W razie po- 
trzeby pomoc w nauce. Nadzoruje pro+ 
fesor gimn. Zgłoszenia pod 2870 przyj- 
muje Admin. „N. Reformy“. 2870 13 


„ZA R S“ 


BALON sprzedaży rzeźb i obrazów 

artystów polskich, otwarty codziennie 

w dnie powszednie od 10 do i zrane 
i od 2 do 5 po południu. 


Ulica Bracka Ń. Na parterze. 


1766 48 0 
Uczniowie z klas niższych znaj- 

dą umieszczenie. tro- 
skliwą opiekę i starauny dozór przy 
nauce. Korepetytor w domu. Ul. Niecała 
L. 9, II p. drzwi na prawo. 2869 1 3 


PALARNIA KAWY 


poleca częściowo 
i hurtownie 


piersia Krakowa, 
rw nadzw YA 


POLARNA KRW wyborowe gatunki 
ZA, Kawy palonej 


X 
T 


najnowszym 


4 f najlepszym spo» 

> w. sobem za pomocą 

(W Wozo” „gorącego powietrza” 
Z po cenach 
Ryoek s144 najnizszych. 


PI. JAWORNICKI 
cesarskie K 850, sadija 


236% 44 0 
Gruszki do smażenia K 4 —, śliwki 


węgierskie K 38—, bardzo wielkie K 30, 
jabłka i gruszki stołowe K 3—, jabłka raj- 
skie K 3.—, świeżo rwane, wysyła w Ń kg. 
koszykach opłatnie za zaliczką J. Nagler, 
Zaleszozyki. 2866 1 8 
z egzaminem i dłaż- 


Buchalterka szą praktyką, zna- 


jąca bardzo dobrze język polski i niemiecki, 
pisząca biegle na maszynie, poszukuje posady. 
Zgłoszenia pod F. S$. G. przyjmuje Admini- 
stracya „Nowej Reformy“, 2674 9 10 


Poszukuje się 


Pomocnika 


do handiu tow. drobiazgowych 


PORĘBSKI € ZIMLER 
Kraków. 


Pożądana jest zdolność w ubieraniu 
wystawy sklepowej. 2828 2 8 


KONKURS. 


Przy kasynie urzędniczem w Sierszy 
wakuje posada gospodyni do ob- 
jęcia z dniem 1 września b. r. 

Do posady tej przywiązane są na- 
stępujące pobory: 

Pensya miesięczna 50 koron, wolne 
mieszkanie, opał i światło, oraz tan- 
tyema od sprzedaży. 

Podania wnosić należy na ręce pod- 
pisanego Wydziału, który na żądanie 
dalszych wyjaśnień udzieli po dzień 
25go sierpnia 1905. 284423 


Wydział Kasyna rzęniczego W SEIS. 


usuwa całkowicie w przeciągu 7 dni 


Ambra-crême Dra Ghristof a 


Najlepszy nieszkodliwy środek do ntrzy- 
© mania czystości i upiększenia cery. — 
X Prawdziwy tylko w oryginal. słoikach, $ 
0 ktorych opakowanie zaopatrzone jest za” 
+ rejestrowanym znakiem ochronnym. 
Cena K. 160, odpowiednie mydło 70 h. 
Główne składy w Krakowie: Wiktor 
% Redyk, apt.; H. Bartmański I Sp., apt.; we 
% Lwowie: © Rucker, apt.; w Bro- 
% daoh: Leo Kallir, aptek.; w Ne 
Q Baozu: R. Jakubowski, apt.; w Prze- 
% myślu: M. Schwarz, apt., w Jarosła- 
% win: J}. Wyszatycki, apt.; w Tarno- 
polu: M. Krzyżamowski, aptek., Dr jul. 
X Franzes, aptek, Składy prócz tego we 


Ś wszystkich aptekach i drogueryach. 


= a . s 
Gratis ! franko 
wysyłam każdomu swój wielki, kv- 
ga ilustrowany Gennik s przeszł 
800 edblikami dobrych u tanick 
instrumentów muzycznych wszel 
kiego rodzaju. 


HANNS KONRAD 


Ro 


DIM EKSPORTOWY tewarów mazyocznych 


; w Brüx Nr 873. 

Skr ypoe dia początkujących już ua sir. F4 
97 , 8'—, 8'40 I wyżej. Smyczki po 40, 50 
70, 90 ot. | wyżej. Cytry, harmonie itd, ri 
wniaż na składzie. — Ryzyka niema! Dezwelera 
sysiana lab zwret pieniądzy. 2355 22 60 


dimi o O SE |. WANE. Szacitnak iR zwESt I 
% Drrkamni Literackiej w Kostowie, ul. Jeziallońcka 10, 


Dzieci rozwijają się przy tem znakomicie i nie cierpią na zaburzenia 


p. dla 


Kufekego Wybitnie uznana w biegunce, 'nieżycie kiszek, p aczKa 


GZIECI 


pozbywa się piegów 


kto używa kremu „Metamorfoza!“ Do tego 

celu służą również przetwory ogórkowe Ba- 

lassy, tabletki boraksowó o nader wykwintnym 

zapachu, boraks cesarski, oraz różne inne pre- 
paraty, które poleca 


Skład Apteczny Mag. farm. 
Jadwigi Klemensiewiczowej 


w Krakowie, Karmelicka 15. 
365 63 0 


Do objęcia zaraz posada 


dla panny pomocnicy kancelaryi Bro- 
waru w Wojniczu. Zgłoszenia listowne 
tylko do Dyrekcyi. 


BOTWAĄ REFORMA 


2759 8 8| pod „Liturgia“ Krosno. 


. 
Qy 


UJ ; 


N 


WPISY 


do prywatnego-Seminaryum naucz. 
żeńsk, Fr. Preisendanza w Krakowie 


odbywać się będą od 28 do 31 sierpnia 


w lokalu przy ulicy Szczepańskiej L. 3. 
2740 3 6 


Poszukuje się agenta 
podróżującego 
z własnym wozem i końmi dla rozsprze- 
daży szat kościelnych, za prowizyą. Wy- 
magana kaucya w gotówce lub zabezpie- 


czona. Zgłoszenia listowne lub osobiste 
2755 6 6 


"WIKTOR CZAPLICKI, jubiler 


w Krakowie, Rynek gł. 7, 
poleca swój skład wyrobów złotych i srebrnych, przyjmuje zamówienia, reperacye i zamiany. 


Zaknpuje złoto, srebro i drogie kamienie. 


Największy wybór pierścionków zaręczynowych, 


oraz prawdziwych korali toczonych. Na skłsdzie zegarki złote damskie i męskie x najlepszych 


fabryk szwajcarskich. 


2703 7 12 


SŁYNNE SCHAFFHAUSEN i OMEGA. — CENY NAJNIŻSZE. — GWARANCYA 5 LETNIA 


OOOO BN 


Z | 
SH POD ną 
© 6 


PA DT RAIRE EEY, 


URZĄDZA 


dzwonki elektryczne i telefony 


z gwarancyą roczną — po cenach bardzo przystępnych 


PRACOWNIA MECHANICZNA 
Sianisława Leśniakowskiego 


ulioa Grodzka 1. 48, obok kościoła św. Piotra. 
2712 7 12 


we Lwowie, Krakowie i Przemyślu 


poleca 


Prawdziwe Mleko ogórkowe 1 K. 


Prawdziwy Krem ogórkowy 1 K. 
Prawdziwy Puder ogórkowy 1 K. 
Prawdziwe Mydło ogórkowe 1 K. 


do wydelikacenia i upiększenia twarzy. — Znakomite, prawdziwe, 
naturalne. — Ządać wyraźnie tylko wyrobu 


I h n a to w i czas. 


TYOSETYDYZYTN, 


1892 14 0 


Zakład kąpielowy wód siarczanych i Sanatoryum 


z ÉÉ Pod Krak 
„SWOSZowice Otwarte 1 arata I 
wśród parku stuletniego i lasu szpilkowego, Ā kim. od Krakowa. 


Kąpiele siarczane I mulowe, tusze I kąpiele elektryczne czterokomorowe, inhalacye, gabinet 
lekarza zdrojowego z postępowemi przyrządami do elektroterapii i eleiektromasarzu. Wy- 


sylka mułn do domów w zimie i w lecia. 


2051 25 26 


Źnane w Polsce od XV. wieku Swoszowickie wody siarczane, przewyższają swą siłą i sko- 
tecznością inne tego rodzaju wody zagraniczne i nadają się do leczenia dny (podagry), ner- 
wobólów (np. ischias), reumatyzmn (mięśniowego i stawowego), kiły, porażeń, chorób skóry 


1 kości, chorób nerwowych, zatrucia rtęcią i ołowiem i t. d. 


W odnowionem Sanatoryum 


z centralnie ogrzewanemi łazienkami, mieszkaniami, korytarzami i ogrodem zimowym, zasto- 
sowano metodę Czerntchiegu, aby woda nie traciła skutecznych składników. 
Muzyka Zakładowa. Restanracyu. poczta, telegraf, stacya kolei w miejscu. Połączenie 
koleją I omnibusami z Krakowem 18 razy dziennie. 


Lekarz zdrojowy: Dr Zanietowski. 


N. M: Potera 


3864 


Książki o 


Towarzystwo Wydawnicze we Lwowie wydało: 


Zarząd Zakładu: Dr Włyński. 


wojenna Rosi 


w świetle najnowszych danych urzędowych. 


Cena Kor. 3— 


G. Lopór: Państwowość rosyjska 


Na wyczerpaniu 


Cena Kor. 3 — 


K. Srokowski: LIKWIACTA Cardin 


Nowość 


Cena Kor. 3— 


Do nabycia 


we wszystkich księgarniach. 


cpsze pożywienie dla dzieci zdrowych i 
chorych na żołądek. 


Do nabycia w aptekach i składach aptecznych. 


Fabrik diät. Nahrmittel R. KUFEKE. Wion I. und Bergedorf-Hamburq 


PANIENKI 


2 lub 3 z lepszych domów uczęszczające do 

szkół przyjmie wdowa po wyższym urzędniku, 

zapewniając im troskliwą opiekę 'Pluc Szcze- 
pański 6, II p. 2815 3 6 


- Szukam 


serca ludzkiego, bo samotność okropną 
jest pomimo, że mam stanowisko. Cel — 
ażeby wyjść za mąż. Zgłoszenia: Anieia 
P. poste restante Kraków. 2826 3.8 


Wyższy urzęd n i na stanowisku 


rządowem, ka- 
waler, w wieku 36 lat, z płacą 4000 K, ożeni 
się z przystojną panną lub wdową do lat 
30. Wymagane wykształcenie, inteligencya i 
jaki taki posag. — Zgłoszenia z dołączeniem 
fotografii przyjmuje pod ..E..** redakoya „In- 
formatora* w Krakowie. 2817 3 3 


uzdolnioną w modniarstwie przyjmie 
Magazyn mód kapelnszy dumskich 


Jadwigi Pollerowej 


Kraków, uł. Grodzka Ł. 8. 
2834 2 10 


RECENZYA 


z „Nowej Reformy" d. 8 czerwca b. r. 


— „ilustrowany przewodnik 
po Krakowie“ Józefa Jezier- 
skiego opuścił prasę już w czwartem 
wydaniu, co wymownie świadczy o po 
czytności i szerokiem rozpowszechnie- 
niu, jakiego się doczekało to wydawni- 
ctwo. Przewodnik ten spełnia istotnie 
wybornie swoje zadaaie, jako wzorowy 
informator o zabytkach i pamiątkach 
naszego miasta. Dla przejeżdżających 
turystów jest książka ta nieocenionym 
podręcznikiem, gdyż w treściwym ukła- 
dzie przynosi wszystko, czego od niej 
potrzebuje inteligentny człowiek, zwie- 
dzający miasto. Jest tu i historyczny 
pogląd na dzieje miasta i dokładny opis 
zabytków i wyczerpujący Opis muzeów: 
Narodowego i książąt Czartoryskich, 
mogący starczyć za katalog, i liczne 


+) iiustracyə, a wreszcie obfity dział in- 


formacyj handlowo - przemysłowych. — 
Książka p. Jezierskiego, odbita na ła- 
duym welinie, opatrzona planem mi:sta, 
wytłoczona ozdobnie w drukarni Dite- 
rackiej, należy do tych, które na długo 
zdobyły prawo obywatelstwa, jako pe- 
ryodyczne wydawnictwo, uzupełniane 
z roku na rok nowemi informacyami. 
„Przewodnik“ do nabycia we wszyst- 
kich księgarniach. Cena za egzemplarz 
50 et. 2315 6 8 


Dyplom honorowy na wyst. w Krakowie r. 1901. 


PELERYNY 
Zakopańskie i Tyrolskie 


od deszczu i zwykłe damskie 

=> i męskie po złr. 750 == 
oraz na składzie wielki wybór: 1841 20 0 
GUNIEK ZAKOPANSKICH damskich i dzie- 
cinnych. SERDAKI damskie i dziecinne. 
SABAŁÓWKI, Żuawki, Ułanki, Kryni- 
czanki, Sukmanki Kościuszkowskie, Ka- 
razyć, Czapki i Paski krakowskie i Ke- 
== pelusze góralskie, =n 

wszystko wyrobu własnego. 


W. SZNAJDROWICZ 


w Krakowie, Rynek Linia A-B L. 45, I plętro 
nad apteką pod „Białym Orłem, 


Filla w Krynioy pod białą różą. 


Do nabycia w Krakowie w większych aptekach. 


nsuwa szybko i pod gwa- 
rancyą nieszkodliwie Thie- 


Otyłość legu herbata odtłuszcza(ś- 


ca. Najlepsze świadectwa! 1 pakiet (250 gr.) 
2 K. — 4 pakiety franko. 1396 19 20 


Do nabycia w Krakowie w większych aptekacn. 


Wywóz winogron stoiowych 
K kg. koszyk szlach. słodkich winogron 


ETOŁOWAENE „KI udusi Gulf +3 GA 840 
6 kg. koszyk śliwek . . . . . . . . „ 5— 
5 kg. „ pomidorów . . - . - « „ 815 
5 kg. . najlepszych melonów cu- e. 

E D 


krowyoh n 
5 kg. baryłka czerwonego wina stołow. „ 7'80 
opłatnie do każdej stacyi pocztowej, zaś 100 
litrów białego wina stołowego za %6 K loco 
piwnica wysyła Jan Stefanović, Ung.-Wolsi- 
kirohen (Połud. Węgry). 2831 3 16 


„ ZA DARMO 


zegarek nikl, z napisem system Roskopł Pa- 
tent z pięknym łańcuszkiem złr. t70, zega- 
rek stalowy złr. 2-—, zegarek srebrny system 
Roskopf Patent złr. 4—, zegarek złocisty 
system Roskopf Patent złr. 8:50. Budzik świe- 
ooy w nocy złr. 1:60. Zegarek złoty zèr. 9 —. 
Łańcuszki srebrne od złr. 1.—. Gwaraucya 
4-letnia. Wrazie niespodobania się, wymieniam 
bez trudności na inny przedmiot, Zamówienia 
z prowincyi uskuteczniam odwrotną pocztą. 


8. ZAHN, Kraków, ul. Floryańzka 3). 


Dustawoa Związku o. k. arzęduików państw. 
2741 A 12 


ROWERY. 


Premio: Holioal | 

remier Helioa 

Britania angielskie 

od 140 koron za gotówkę lub na spłaty, 

Przybory do dzwonków elektrycznych, 

rowerów, drut kolczasty, wyroby nożo- 
wnicze, naczynie i t. p., poleca 


J. FIAŁKOWSKI 


Banel towarów żelaznych i Skład nafty, 
Nowy Sącz, Rynek. 


2381 22 0 


Wtorek 22 Sierpnia 1995. 


| m 


PENSYONAT 


dla; żle mówiących, głuchoniemych 
i jąkających się dzieci 


LEONA 1 A. B. STĘPÓWSKICH 


(art. dram, teatru miejskiego w Krakowie, 
1806 Kraków, ul. Długa Nr 13. 2v 52 


Udzielam także lekcyj dykcyi i deklamaczi 
osobom chcącym się poświęcić sztuce rveatra:. 


Zaraz do wynajęcia 


skiep i 2 pokoje z kuchnią. 
Karmelicka 1. 2818 3 8 


Telegram z Paryża. 


Wziś najmodniejsze tylko gra- 
uaty. 2695 9 0 


Trzy panienki 
z lepszych domów, uczęszcz. do szkół, 
znajdą odpowiedne umieszczenie i tre- 


skliwą opiekę ewent. fortepian w doma. 
M. H. Studencka 27, | p. 2747 35 


Poensyonat Ukraina 
ul, Karmelicka |. 40, Il p., 


pokoje umeblowane z całodziennem qtrzyma: 
niem dla (tości stałych i przejezdnych. Tamże 
OBJADY smac.ne i zdrowe w domu i na 
miasto. Ceny umiarkowane. 2118 33 0 


Zakład konc. sprzedaży mebli antycznyth 


ma do sprzedaniag 1910 27 O 


Sekretarz antentyczny inkrust. z bronzami 
(obecnie na wystawie w Muzeum Narod.), Ne- 
krotarz mah. inkrustowany, Źyrandol z bronza 
na 36 „świec, Biurko, Szafa i Łózka mahon 
Szafy inkrust., Zegar franc. z dwoma kandelab. 
kolnmnowemi, Garnisary mahon., Miednica i 
dzbanuszek srebrny mający przeszło 100 lat 
i wiele innych piękoych okazów antycznych, 
jakoteż i mebli zwykłych i Garderoby. 


Leopoldyna Machowska, 
Kraków, ul. Szewska Nr 5, p. I. 


Prętów koszykarskich 


białych 6 wagonów potrzebuje Dyrekcya 
zakładu karnego w Wiśniczn koło Bo- 
chni; z tego 3 wagony zaraz, a 3 wa- 
gony w styczniu 1906. Oferty ostem- 
plowane z podaniem ceny loco stacya 
Bochnia i dołączeniem wadyn 300 ko- 
ron najpóźniej dc 81 sierpnia 1905. 


. Wiśnicz, 17 sierpnia 1905. 
C. k. Dyrekcya zakładu kary. 
2685 2 3 


Pożyczki 7: 


zsłatwia za kondyktem i bez kondyktu, dla 
P. T. urzędników, oticerów wogólności, piofe- 
sorów, wielebnego dachowieństwa, nauczycieli, 
notarynszy, adwokatów i aptekarzy. Repre- 
zentacya „Boamten Verelnu* we Lwo- 

wie, ul. Kopernika 7. 268066 


lipcowy. tegoroceny 


Miód pszczelny pstokę, bez żadnych 


dumieszek, wysyła w blaszankach po 6 kg. z pa- 
gilek własnych, już z opłatą poozty za 6 koron. 


Miód pitny w szklanych gąsierkach po 


5 kg. również z opiatą po- 

czty za 6 koron. Zarząd Dóbr ziemskich Zygmunta 

Lityoskiego w Siemikuwcach, poczta Siemikowce. 
2723 11 80 


Buchalterka 


biegła w jezyku polskim i niemieckim 
znajdzie korzystną posadę na prowincji 
przy rodzinie. Zgłoszenia do Biura o- 
głoszeń Sokołowskiego we Lwowie pod 
„Posada 40**. 2833 2 2 


Drzewek na gwiazdkę 
5000 lub więcej poszukuje się do ku- 
pna. Podać stacyę kolejową. Zgłoszenia 
pod D. M. 5895 przyjmuje Rudolf Mos- 

se w Dreźnie. 2836 2 2 


p" T IE = RCA 
rus cesarskie piękne, duże K 3720, 
G Szki Jabłka i Graszki stołowe K 


4:80, Jubłku rajskie K 3 —, Śliwki węgierskie 
K 2'40, Śliwki ze szczepów węgierskich K 3:20, 
Renklody K 48'80, Pomidory K 2:80 — wysyła 
w b kg. koszykach franko za zaliczką $. Fa- 
look, Zaleszozyki. 2832 3 5 


POKOJ STOŁOWY 
w stylu zakopańskim 
=> zupełnie nowy — 
do nabycia. 


Meble sporządzone są wedłag stylowych 
wzorów na zamówienie w szkole prze- 
mysłu drzewnego w Zakopanem. 


Umeblowanie oglądać można codziennie 


o każdej porze. — Wiadomość ulica 
św. Anny 3. Stróż wskaże. 
4746 5 0 


Proszę żądać 


gratis i franko 

4mego bogato ilustrowanege senni- 
um g przeszło 800 odbitkami zegar- 
ków, wyrobów srebrnych i złotych. 


HANNS KONRAD 


Plerwsza fabryka zegarków w Briix Nr 872 
(Czechy). 2358 19 80 


Prawdziwy niklowy kotw. remont. wra z {nú- 
cnschiem zèr. 125, 3 zegarki zir. KÓŻ Niema 
rygyka' Dozwałona wym. lab zwrot pieniędzy, 


Rzędca Drukarni L. K. Górski. 


